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N O W I N Y  C O D Z I E N N E

„NIC OBRZYDLIWSZEGO  
MĘ POLSKĄ, NIC PODOBNI 
NOCLEG W  NIEJ, NIC PRZY 
ŻYD Ó W , JEJ MIESZKAŃCÓ 
SPOSOBEM SIEDZą C W  KA 
OBDZIERAJĄ PODRÓŻNY C 
DLA GOSPODARSTWA NAD

NA ŚW IECIE NAD KARCZ- 
EJSZEGO DO CZYŚĆCA NAD  
TEM NĘDZNIEJSZEGO NAD  
W , KTÓRZY PIJ A W  CZYM  
ŻDEJ W SI SSĄ CHŁOPÓW, 
H NIC SZKODLIWSZEGO  

NICH".

Józef Ignacy Korzeniowski
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Represje wobec Że la zn e j Gwardii

Gdreanu odmówił współpracy z  rządem
P r o g r a m  p o lityczn y  r a d y k a ln y c h  n a r o d o w c ó w
Nasz korepsondent z Bukare­

sztu donosi;
Ostatmą sensacją polityczną, 
orą zajm uje się Bukareszt, jest 

omunikat oficjalny o propozycji 
współpracy, skierowanej przez 
rząd prem.era Gogi do b. „Żelaz­
nej Gw ardii1 występującej obec­
nie pod nazwą „Totul pentru Ta- 
ra“  (W szystko dla O jczyzny).

P O W O D Y  O D M O W Y
W odz „Żelaznej G w ardii" Cod- 

reanu w sposób zdecydowany od ­
m ów ił współpracy z rządem. Sta­
nowisko „Żelaznej G w ardii" m o­
tywowane jest brakiem decyzji w 
sprawach najważniejszych z pun­
ktu widzenia „Żelaznej Gw ardii". 
Między inn mi stosowaniem przez 
rząd półśrodków  w sprawie ży ­
dowskiej, brakiem określonego 
programu społecznego oraz udzia­
łem w  rządzie ludzi, co do k tó­
rych „Żelazna Gwardia" ma po­
ważne zastrzeżenia. Jednym z 
nich jest minister spraw zagra­
nicznych Micescu. Ponadto na u - 
rzędach i stanowiskach decydują­
c y ^  snajduje się dotąd wielu 

yłycli maronów, co do który cłu 
nie ma pewności, iż zerwali ca ł­
kowicie ze swą dawną przynależ­
nością organizacyjną.

S Z Y K A N Y
A D M IN IS T R A C Y J N E
Nadto do rozdźwięku pomiędzy 

rządem a „Żelazną Gwardią" 
Przyczyniły się systematyczne 
Szykany administracji policji w

stosunku do tej organizacji, które 
wzm ogły się w ostatnich dniach. 
W związku z tym nominalny szef 
partii „Totul pentru Tara" inż. 
Clime (z punktu widzenia praw ­
nego Codreanu po rozwiązaniu 
„Żelaznej G w ardii" nie mógł zo­
stać szefem now ej organizacji), 
wydał odezwę do szefów okręgów 
i powiatów, którym poleca po 
każdym wypadku stosowania re ­
presji w obec „Legionarów " kom u­
nikować o tym  władzom organi­
zacyjnym.

R O Z K A Z  C O D R E A N U
W związku z prowokacjam i, z 

którym i napotykają się w dzia­
łalności swej „Legionnrzy" ode­
zwa powtarza rozkaz Codreanu 
do członków organizacji: 1) L e- 
gionarze nie mogą z nikim w al­
czyć bronią oszczerstw i obm o­
wy, 2 ) Legionarze we wszystkich 
akcjach przestrzegać muszą roz­
porządzeń legalnych.

O N O W EG O  
C Z Ł O W IE K A

W tych dniach Codreanu udzie­
lił dziennikarzom rumuńskim 
zbiorow ego wyw iadu, w  którym  
m ów ił « w ytycznych rwego pro­
gramu. Celem „Żelaznej G w ardii" 
jest stworzenie typu nowego czło­
wieka, którego wartość najważ­
niejszą stanowić ma jego m oral­
ność, odwaga i uczciwość.
p r o g r a m  z e ł a z n e j

G W A R D II
W ytyczną przebudowy społecz­

nej w myśl programu „Żelaznej 
Gwardii* ma być rozw ój korpo- 
racjonizmu W  stosunku do m niej­
szości żydowskich, po dojściu dc 
władzy, „Żelazna G w ardia" za­
stosuje politykę i metody rady­
kalne, jakich dotąd nie zastoso­
wał rząd obecny. W obec m niej­
szości węgierskich stosowana bę­
dzie jak najszersza tolerancja,

W ęgrom pozostawi się swobodę, z 
której będą m ogli korzystać w 
sposób, który sam. obiorą: „albo 
wielką lojalność, albo wielką n ie­
naw iść". W polityce zagranicznej 
Codreanu wypowiada się przeciw 
Małej Entencie, przeciw Lidze 
Narodów i porozumieniu bułkań- 
skiemu, w które nie wierzy, pod­
kreślając konieczność w spółpra­
cy Rumunii z Włochami. M.S.

Bolszewicy nadal bronią
agentów  swoich w  Z .  N . P .

N ie przebrzm iały  jeszcze re w e ­
la cje  o  Draniu w  obron ę przez 
prasę sow iecką  i kom unistyczną 
partii zaw ieszon ego zarządu ZN P 
a został nam  dostarczony n ow y 
dokum ent. Jest n im  pism o sow iec ­
k ie „Trybuna Radziecka", w y d a ­
ne w  M oskw ie, k tóre  w  Nr. 6 z 
dnia 12 stycznia b. r. w  dziale 
za tytu łow anym : „T am , gdzie pa ­
n u je  k rw a w y  faszyzm , pisze ( c y ­
tu jem y d o s ło w n ie ):

„Prasa fastyolowska i ducho­
wieństwo katolickie prowadzą 
wściekłą nagonkę przeciwko związ­

kowi nauczycielstwa po'skiegOk 
jednoczącego postępową rzęść na­
uczycieli polskich i usiłującego w y­
rwać dziatwę szkolną z pod demo- 
ralizuiącego wpływu kościoła kt 
tolickiego, usiłującego odgrodzić 
się od pogromowej agitacji antyse­
mickiej. Ministerstwo Oświaty, idąc 
na spotkanie żądaniem reakcji fa ­
szystowskiej, rozwiązało zarząd 
związku i mianowało inne kierow­
nictwo” .
K om u nistyczne żydki, red agu ­

ją ce  w  M oskw ie „T ry b u n ę  R a ­
dzieck ą" w y g a d a ł y  się o istotnych  
celach  działania gru py  k om u n i­
stycznej w  ZN P.

Wystąpienie p. Prystorowei z

Hiespidiianki w
Ozonu

Selmie
Skrawa gen. Żeligowskiego

4-go lutego o 9-ej rano
ro zp o czyn a  się proces

inż. A. Doboszyńskiego we Lwowie
c ie jk o  ze L w ow a, Jerzy C zerw iń ­
ski i Z b ign iew  Stypułkow ski z 
W arszaw y oraz A dam  P ozow ski z 
K rakow a.

R ozpraw a p rzeciw  inż. D obo- 
^yóskiem u rozpocznie się w  pią- 

dn ia 4 lutego o g od zin ie  9-tej 
rano w  sądzie okręgow ym  przy 

• Batorego we L w ow ie. Jak się 
°w iadu jem y p rzew od n iczący  try 
unały s. O. p. D ysiew icz pęzezJ 

^ aczył dla p u b liczn ości ty lko 180 
Uj16? 80 B Llety będzie m ożna otrzy 
^ ac za osobistym zgłoszeniem się 

dniach 1 i 3  lu tego. P roces  po-

ńału °k0}° 10 dnL W sklad trybu', °Prócz przewodniczącego
M ich,iZą: S> Dysiewicz, S. O. 

O br 1 S ‘ ° '  F ran k e*
cv podi§ ,i s i? następu ją -
— J i i * oka c i: Jan P ierack i i M a-

W PIOTRKOWIE TRYB.
zaprenumerować „A B C  można 
u p. Leona Palucha, ul. Naruto­

wicza 15 m. 1.

Z nany zatarg pom iędzy  gen. 
Ż eligow sk im  a se jm ow ą kom isją  
w o jsk ow ą  znalazł sw ój ep ilog  na 
w tork ow y m  posiedzeniu  Sejm u.

Na p ierw szym  punkcie p orząd ­
ku dziennego postaw iono w yb ory  
uzupełn ia jące do tej kom isji, w  
k tórej po w yrażen iu  votum  n ie -

I m i e n i n y
P r e z y d e n ta  R. P .

W e w torek  obchodzono w ca- od  nauki, 
łym państw ie im ieniny Pana P re- P rezes R ady M in istrów  gen. 
zydenta R. P. W  godzin ach  porań  S ław oj Skladkow ski oraz m ar­
nych  odbyły się u roczyste  n a b o - , szałkow ie Sejm u i Senatu nade- 
żeństwa, a w ieczorem  ginach;, [ s ła li Panu P rezyden tow i przeby- 
państw ow e były ilum inow ane. ) w ającem u w W iśle  na Śląsku, de- 
M łodzież szkolna zw oln ion a  była pesze gratu lacyjne.

’ •••W  S ł c c r o c r c i r d z i e .
(w oj. pomorskie) ■  

w e w zo ro w o  urzqd zo n e j fabryce produkow ane sq 

tabletki A s p  rin . Przedstawiciele w ładz mieli m o ż ­

ność przekonania się na miejscu o czystości p ro ­

dukcji o ra z  o hygienicznym  sposobie pakow anie

t a b l e t k i

A S P I R I N

N
>

A S P I K I N  -.JEDYNfE Z KIZYŻEM BAYERA! A S P I R I N  * JEDYNIE Z KRZYŻEM B AYERAI <

u fności gen. Ż eligow sk iem u  przez 
16-tu cz łon k ów  należących  do O - 
zonu, w ystąp ili posłow ie  B y czy ń - 
ski -  W ojnar, Duch, Form ela, 
M oraw ski, Sapieha i w icem arsza­
łek  Schaetzel.

S p raw a ra budziła  w  kuluarach  
parlam entarnych , a n aw et w  sze­
rok ich  k ołach  duże za interesow a­
nie, czego  dow odem , że na w to r ­
k ow ym  posiedzeniu  zarów no g a ­
lerie d la  pu bliczn ości, ja k  loża 
senacka i loża  prasow a były- prze ­
pełn ione. P rzy b y li też prem ier, 
w iceprem ier i cz łon k ow ie  rządu.

N A R A D Y . N A R A D Y
P osiedzen ie poprzedziły  liczne 

narady. R ano od b y ło  się posiedze­
nie O zonu, na k tórym  ustalono 
nazw iska 6 -c iu  n ow y ch  człon k ów , 
k tórych  k lu b  m iał popierać, jak  
i n ow y  skład całej k om isji w o j­
sk ow ej, o ileb y  został zgłoszony 
w niosek  o p on ow n y  w y b ór  w szy ­

stkich  człon k ów . Brano rów n ież 
pod  uw agę ew entualność, że prze ­
m aw iać będzie  gen. Ż eligow sk i.

Sprawcy przyb ra ły  zupełn ie  in ­
ny obrót, aniżeli tego o czek iw a ­
no. P o  o tw a rciu  posiedzen ia  p. 
m arsz. Car, k tóry  z p ow od u  ch o­
ro b y  dłuższy czas* n ie p o ja w ia ł się 
w  S ejm ie  zaw iadom ił o rezyg n a ­
c j i  sześciu  p os łów  oraz o 
zrzeczeniu  się m andatu członka 
k om isji w o jsk ow e j przez gen. Ż e ­
ligow sk iego , po czym  w yg łosił 
następujące p rzem ów ien ie :

D E K L A R A C J A  M A R S Z  
C A R A

„ —  Będąc w mocy piastowanego 
urzędu powołanym do oceny ważno­
ści powodów zrzeczenia się oraz z 
uwagi na zasadniczy charakter spra­
wy, uważam za konieczne podać do 
wiadomości Izby co następuje:

—  Stojąc na gruncie niezawisłości 
członków tej Wysokiej Izby_ przy 
wykonywaniu mandatu poselskiego w

(D okończenie na str. 3 -e j).

M aruszeczko w  W arszaw ie
będzie przeglądać akta swej spraw y
W przyszłym tygodniu sprowadzo­

ny będzie pod silną eskortą z więzie 
nia wadowickiego do Warszawy groź

Z i a z d  Z .N .P
Rodzinę

Łęczyckich
pod s ą d !

str. 3-cia

Poryw
Prze

C h ł o d n o
iste w iatry

d*iu 2 b* ^ any przebieg pogody w

nym°S°da  ̂ _
d° ^  silnynj6'^ 11' '111' °Padam

zmień 
i przy

zachmurzeniu
sc 

Zachod 
R°dz.). T
n,r°zkache))-Peratura po nocnych przy 

lleco powyżej 0

nim’ V  ‘ . Pory w istym  wietrze 
iSórne  okoio 70 km. na

Dziś odbywa się zjazd dele­
gatów Związku Nauczyciel­
stwa Polskiego. Opinia polska 
oczekuje rezultatów obrad 
zjazdu z dużym zainteresowa­
niem. I nic dziwnego. Oświad­
czenie p. premiera, zarzucają­
ce dotychczasowym kierowni­
kom tej organizacji szerzenie 
poglądów wywrotowych, da­
lej szereg szczegółów działalno 
ści Zarządu Głównego Z. N. P., 
ujawnionych przez pierwszego 
kuratora, generalna obrona Z. 
N P. przez cały front ludowy 
— od „Robotnika" począwszy 
poprzez prasę żydowską, niele 
galne wydawnictwa komuni­
styczne, aż do sowieckiej „Try 
buny Radzieckiej" włącznie — 
udowodniły, że na terenie Z. 
N P. działa zakonspirowana 
jaczejka komunistyczna, która 
usiłuje wyzyskać nauczyciela

Zdemaskowanie agentów 
międzynarodówki komunistycz 
nej i ujawnienie ich zbrodni­
czej działalności wśród nau­
czycieli Polaków — pozwoli 
na oczyszczenie atmosfery i na 
prawienie opinii, jaką w o- 
czach Polski wyrządziła Zwiąż 
kowi Nauczycielstwa Polskie­
go szkodliwa działalność nie­
których skomunizowanych na­
uczycieli. Czyny agentów Ko­
minternu opinia publiczna nie 
słusznie przypisywała ogółowi 
członków Z. N. P.

Z. N. P. jako organizacja za­
wodowa, mająca na celu samo 
pomoc koleżeńską, dokształca­
nie nauczycieli, wyduwanie po 
mocy naukowych i tym podob­
ne ściśle zawodowe zadania, 
sam w sobie jest organizacją 
apolityczną i pożyteczną dla 

nauczycieli.

czać szeregu pożytecznych wy­
ników pracy Z. N. P. Ogół nau­
czycieli zrzeszonych w Związ­
ku — to prawdziwi Polacy, nie 
raz nawet pionierzy polskości 
na kresach, kultury na wsi. Lu 
dzie ideowi, którzy przeważnie 
w bardzo ciężkich warunkach, 
marnie wynagradzani sił swo­
ich nie szczędzą, by w Polsce 
wychować dobrych obywateli. 
Tych szerokich rzesz szarych 
żołnierzy, budujących w co­
dziennym życiu wielką Polskę, 
nie wolno utożsamiać z bolsze­
wickimi agentami. To należy 
mocno podkreślić. Nauczyciel 
polski — to ofiarny i cichy bu­
downiczy Polski, przed którym 
cały naród musi czoło pochy­
lić.'Pracą tycli n a u c z y c ie l i  Pol 
oka buduje swą przyszłość.

Obradujący dziś zjazd C N. 
P. musi to zrozumieć, ze. całaszerokiego ogółu , j cip «nr.polskiego dla celów moskiew-1 Tej roli związku nie wolno nie opinia polska omag ę wy 

skiego Kominternu. dostrzegać i nie można z ze-1 raźnego wypowiedzenia się,

czy Z. N. P chce być nadal poi 
ską organizacją zawodową nau 
czycieli, czy też ma się zamie­
nić na posłusznego wykonaw­
cę woli ,,Czerwonego Kremla". 
Ci, którzy wywalczyli Polsce 
wolność, chcą dzieci posjrłać 
do polskiej szkoły, chcą by ta 
szkoła uczyła dziecka czci i 
szacunku dla polskiej tradycji, 
historii, kultury. hcą. by za­
szczepiona w domu w duszę 
dziecka wiara katolicka była 
umacniana i rozwijana. Polacy 
muszą mieć pewność, że mło­
dzież, przyszłość narodu — 
jest wychowywana przez go­
rących patriotów. Dlatego o- 
pinia polska domaga się od 
obradującego zjazdu delega- 
lów Z. N. P.:

1) wyraźnego odcięcia się i 
protestu przeciwko niepowoła­
nej interwencji czynników

(Dokończenie na str. 3-ej).

ny bandyta Nikifor Maruszeczko.
Maruszeczko zgłosił do władz sądo­

wych prośbę o pozwolenie przegląda­
nia akt sprawy o zastrzelenie wywia­
dowcy politycznego Bąka w War­
szawie na ulicy Żurawiej. Termin 
p-oetsu Maruszeczki w tej sprawie 
wyznaczono, jak wiadomo na 22 lu­
tego i w związku z tym Maruszeczko 
przewieziony będzie do stolicy ‘ dla 
przeglądania akt.

Bandyta przebywając w więzieniu 
interesuje się czekającymi go proce­
sami i prócz prośby o zezwolenie na 
przeglądanie akt, zwróci! się rów­
nież o wyznaczenie mu obrońcy z 
urzędu.

W procesie o zastrzelenie wywia­
dowcy Bąka zeznawać będzie ośmiu 
świadków, w tym pięciu policjantów 
I trzech przechodniów, którzy byli 
przypadkowymi świadkami morder­
stwa W związku z zapowiedzianym 
sprowadzeniem "aruszeczki do War­
szawy, w wię-ieniu Mokotowskim 
przygotowano już dla niego oddziel­
ną celę.

W KRASNYMSTAWIE
zaprenum erować „A  B C" można 

u p. Wandy Kulowej 
(A gen cja  Gazet)



» s r .  :z ABC - N O W I N Y  CODZIENNE N r .  i » 5

„A  B C ’ dla Śląska
Oddział ABC w Katowicach ul. S lawową 16 — tel. 318-28.

229 górników zabitych
15 -ta  rocznica tragicznej ka ta stro fy

W  hotelu R itza  w  P a ry żu  
Zmarł ks. ^srczyński

KATOW ICE, 1. 2. Dzień 31 sty­
cznia z przed 15 lat <i923) przy­
niósł wiele nieszczęścia dla setek 
rodzin górniczych n3 Śląsku.

Wskutek zapalenia się pyłu wę

glowągo w podziemiach wielkiej 
kopalni węgla „Heir, tz“ w Byto­
miu. na Śląsku Opolskim, naftę 
pił gwałtowny wybuch, w czasie 
którego 229 górników zostało za­
bitych zaś kilkaset rannych- *•

K r o n ik a . lubelska
ZMIANY PERSONALNE [czato z górą |OOo osób. Niezależnie
W FUNDUSZU PRACY |od tego na terenie powiatu czynnych

atam Wkka Iiest 20 kur<5ÓW wieczornych i 3 szko- stanowibna ,y wieczorowę_

KATOW ICE, 1.2 (tel. w ł.). 31 
styczniu wieczorem zmarł na ser­
ce w hotelu „R u za " w Paryżu Jan 
Henryk XV książę Pszczyński. 
Przv łożu um ierającego obecny 
był hr. Aleksander, przypuszczal­
ny główny spadkobierca zmarłe­
go. Ks. Pszczyński liczył 77 lat.

Zmarły pozostawił z pierwsze­
go małżeństwa trzech synów : ks.

Jana Henryka, Aleksandra hr. 
Hochberga i hr. Bolko, z drugiego 
małżeństwa córkę Beatrycję i sy­
na Konrada.

Olbrzymi majątek zmarłego był 
przedmiotem rozmaitych sporów 
w rodzinie książęcej, których echo 
niejednokrotnie przedostawało się 
na łamy prasy.

J U £  J E S T  0 0  P R Z E J R Z E N I A
u r z ę d o w a  t a b e l a  wygranych IV klasv 40 Loterii

w koi. J .  D z i e r ż a n o w s k i e g o
NOWY ŚAIAT 64 

gdzie padły wygrane

z l 75.000a 3 6 . o n o
30.000

FRETA ę

na nr. 145912

2840

15 lnłege
P r o c e s  M a r u s z e c z k i

w  Katowicach

Z dniem 1 lutego ze 
p. o. dyrektora Wojewódzkiego Biu- 
la Funduszu Pracy w Lublinie ustę­
puje p. Leonard Korgowd. Zajmie on 
stanowisko wicedyrektora Woj. Biura 
F. P. w Łodzi.

D o Lublina na opróżnione miejsce 
przychodzi z Warszawy p. Stefan 
Bochnowski. Przyczyny przeniesienia 
nie aą znane.

PLACÓWKA , POLSKA 
W  Siedlcach została uruchomiona 

spółdzielnia p n. „Polski Przemyśl 
Ludowy'-. Zadaniem nowej placówki 
jest organizacja produkcji i zbytu ar­
tykułów przemysłowych.

DAR DLA ARMII 
W  Hrubieszowie powiatowy Komi­

tet Funduszu Oorony Narodowej po­
stanowi! u/undować 2 karabiny ma­
szynowe dla pułku kawalerii.

Dar będzie przekazany pułkowi 14 
lipca b. r.

KURSY DLA MŁODZIEŻY 
W powiecie hrubieszowskim zorga­

nizowano w 50 punktach kursy ała 
przedopohorowych, na które uczęsz-

RflO O PHILIPS I TELEFUNKEN
Kup w firmie chrześcijańskiej

ERNEST NEUMANN, h azow  ecka s

DWUKROTNIE URATOWANY
Jan Wójcik, mieszkaniec Lubarto­

wa dwukrotnie usiłował popełnić sa­
mobójstwo. Jednakowoż za każdym 
razem udało się go uratować.

Uparty samobójca nie wyrzekł się 
myśli odebrania sobfe życia i powie­
sił się w pociągu.

Przyczyną samobójstwa była praw­
dopodobnie nieuleczalna choroba.

DWA POŻARY
(JK.). We wsi Strzyżów (pow. hru 

bieszowski) nieustalonej narazie 
przyczyny spfbr.ął chlew wraz z kro­
wą na szkodę Leona Kotyiickiego.

Drugi pożar wybucnł w gospodar­
stwie Franciszka Woźniaka, we wsi 
Swieczechów (pow. janowski). Ogień 
strawił częściowo dom mieszkalny.

W obu wypadkach wrzczęto do­
chodzenie.

K A rO W IC E . 1. 2. (tel. w ł.). 
W  dniu lii lutego odbędzie się w 
Sądzie Okręgowym w Katowicach 
głośny proces przeciwko 24-lei- 
niemu N ikiforow i M aruszczce 
który będzie odpowiadał za zabój­
stwo 30-letniego Józefa Rotterbe- 
ra i postrzelenie woźnego Sądu 
A pelacyjnego 40-letniego Anto-

Czarna śmierć
KATOW ICE, 1. 2. W podzie­

miach ki. palni węgla „Siemiano­
w ice" w Siemianowicach Śl. na­
stąpiło ć. zw. „tąpnięcie" wskutek 
czego zawalił się filar Pracują­
cy tam rębacz Autoni Fryc z Sie­
m ianowic Śl. zoetaj zabity na 
m iejscu.

niego Fornalczyka oraz aa krwa­
wy napad rabunkowy na restau­
rację Józefa Gałuszki, podczas 
ktorego zabita została żona wła­
ściciela W iktoria oraz postrzelo­
ny sam właściciel i przypadkowy 
gość, niejaki Biała*;.

Pogrzeb
ś. p . Kartiaslew 'cza

W Sosnowcu odbył się pogrzeb 
podkomisarz* policji państwowej i .  
p. Boltsiawa ;(ardesieY.icza, który 
zmarł w 53 roku życia. W ostatniej 
drodze Zrriąriegb wzięli udział liczni 
przedstawiciele władz państwowych, 
komunalnych, korpus oficerski, rod*, 
na i wielu przyjaciół Zmarłego.

i wiele po

z l
10.000, 5.000 1 1 d.

190240

„C za s ”  woli obcy Kapitał
od polskiego państw a

K r o n ik a  pom orska
w BYDtiOSZCZT 
.Kaprys marldzy Pom
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D z iś  M a ik i B o s k ie j  G rom n . 

J u tro  św . B ła że ja

S T U D E N T Ó W
wykwalifikowanych korepetyto­
rów; pracowników biurowych 
telczerów i masażystów poleca 
Społeczne Biuro Pośrednictwa 
Pracy przy Tow. „Bratnia 
Pomoc" S. U- J- P. Krakowskie 
Przedmieście 30, teL ż-77-02. czyn­
ne codziennie 13 — 14 i 18 — 19. 
soboty 13 — |4.

KINA
APOLLO: 

padour” .
KRISTAL: „Tnuca".

I KAPITOL: „Ostatni Mohikanin* i
' „Nie całuj ramy w kinie".
, MARYSIEŃKA: „Ucieczka Ta­

rzana” .
! TEATR MIEJSKI W BYDGOSZCZY
1 W środę o goaz. 16-tej ,Jadzia
wdowa”. .

W środę o godz. 20=-tej „Rozy • 
Jej drużyna”  (operetka).

W  czwarwk „Panna Coc tali” .
W piątek Z powodu próby gene­

ralnej przedstaw -enie zawieszone.
W sobotę: r)Pan JowialskJ" (ko­

media — ^remierai:
W niedz elę: O godz łC-ej „Puma 

Coctaii”
W niedzielę o godz. 20-ej „R«xy i 

jej drużyna".
NIESZCZ r fcLJ SKOK Du PL*

J / a CEGO POCTAGL
(a j przy torze kolejowym na li­

nii Toruń—Sławki, przy przejeździć 
kolejowym Stawki — Czerniewice 
znaleziono zwłoki mężczyzny lat o- 
koło 80. Zawezwany ną miejsce le­
karz stwierdził, ie zgon nastąpił 
wskutek pęknięcia czaszki. Denat 
najprawdopodobniej usiłował wsko­
czyć do jadącego pociągu, co mu się 
jednak nie udało Uderzony przez 
pociąg w głowę padł na nasyp kolejo­
wy z pękniętą czaszką. Śmierć na­
stąpiła natychmiast. Przy tr&g cznie

|  O G Ł O S Z E N I U  P R O B m T |
rtykty, forniery; listwy, ki-iisztosy 

[U  Stefan ChoromaAski, żurawiaM E B L E
I 36, tel. 91047.

O  u r n .  p  Fjrma chrzęści- ■ —

™ . “  C t ó h s  DLA NEM  H1ESP0DZUH-
Duży wy boi iiowoczes- Dla Di.juzia, Babci właściwym

nych mebli gotówką — tatami. Sztuki |y| Upom|nkiem. Dla Synka, Có-
pojedyncze. reczki — pamiątka na przyszłe lata.
— —■ * Fotografuj ąc U Siebie W ĆlOmU nie ni- 
Jh f  D l  Ł gotowe i na zamówiema n t \ p anj zdrowia dzieci w dnie
r l  C D L L  własne;.;, wyrobu pole- chłodne. Mozn: dziatwę przebierać
ca Chrześcijańska Wytwórnia Ka/y- Coraz inaczej. Pięknie pozujemy dzie-
łowski i Corgas, uL Świętokrzyska 2.

M C D | C  Stylowe, no-
PI C D L C woczesne,Sto­
łowe, Sypialnie, Gabinety, 
Sztuki poiedyńcze, wy­

tworne meble tapiterskie polata fir­
ma chrześcijańska „Ciężkowski", No­
wy świat 64, tel. 8.49-85. Wyrób 
własny. Warunki dogodne.

K U ^ M O , S P 3 Z * P A Z

j -n,  uaszyny do pisania 
J fc yfc Pl Torpedo podróżne 

- biurowe, aryimomriry 
Thaie^ du*v w yboi ma 

szyn uk.i.-jłjnych. Spr/edaż Kupno 
  Renu,my. Mac/under, Marszał­
kowska 83 tel. 700 05.

R 0 7 N E

A . W Y tA O R N IA  B U L IM Y  
S. (iL S zE W S itl

ci na tle zabawek, łóżeczka. Fotogfi-
iów do mieszkań wysyia EL-CHA- 
ł-M.M, BRACKA 17. Fotografujemy 
bez magnezji. !2 różnych folegrafii 
zl. 5.70. Informacje - -  zgłoszenia 
tel. 2-78-60.

NAUKA ' WYCHOWANIE

suurłym znaleziono jedyrue 8 kwity 
wystawiona przez zarząd miejski A-
leksandorowa Kujawskiego na nazwi­
sko Jana Myją. Zwłoki zabezpieczono 
do dyspozycji wlads sądowych.

BUDOWA KANAŁU 
WARTA — GOPŁO

(a) Sprawa budowy kanału, który 
ma połączyć Wartę z Gopłem, została 
definitywna załatwion*. i nawca wy­
asygnowana została już kwota 5,5 
miliona złotych na roboty tegoroczne. 
Roboty przy budowle zostana rozpo­
częte wozową wiosną. Kanał ten la­
ko połą*feitSo 'Warty z Wisłą po­
siadać będzie wielkie znaczenie dla 
realizacji w przyszłości wieikitj -Iro- 
gf wodnej tflęsJt — Gdynia. Kanał 
Warta — Gopło obliczony jest dla że­
glugi barek c pojemności do 300 ton. 
Trzy roootacr. znajdzie zatĘidnlenM 
około 2000 robotników Ogółem robo­
ty ziemne obejmuje około 2,5 milio­
nów m. sześć, wykopów i nasypów

PRZEWÓZ WOJSKA
(a> Wojewoda pomorski powiado­

mił Pomorską la oę Rolniczą pismem 
l  dr. WW 4/8, że zgodnie z propo­
zycją dowódcy okręgu korpusu nr 
VIII pozostawił be* zmian na ok re­
do dnm 81 „rudnia 1938 r. dotyczące 
stawek wynagrodzenia ćrodk: prze­
wozowe na Tt.icz jojska w czasie po­
koju (Pomorski Dziennik Wojewódz­
ki nr. 4  z da. 15.2. 1937).

k r o m k a  p o l i t y c z n a
W GRÓJCU

zaprenumerować „A B CH można
n p. Józefa Zaszewskłtgo 

Skargi 21.ul.

„C zas" p. t. „A B C " nadal bol- 
szewizuje” umieszcza następującą 
notatkę (cytujem y łącznie z cyta­
tem z naszego pism a):

Poglądy gospodarcze .ABC", 
mimo odżegnywania się tego pisma 
od socjalizmu, komunizmu 1 t. p., 
znów stale przy nu u iain ifiiia par 
tii marksistowsKicnj Ostatnio wy­
stępuje „ABC" za socjalizacją prze­
mysłu iia,towega Pisze ono:

„Nieodparcie nasuwa się mysi 
że lepszym od tego wyjściem i kto 
wie, czy nie jedynym jest uspołecz­
nienie kopalnictwa ropy. Wówczas 
przynajmniej tylko polskie interesy 
gospodarcze i obrony państwa bę­
dą rozstrzygały o jego losach!".

Oaazuje się, że totalizm „narodo­
wy J i „międzynarodowy". mają 
jednak wiele punktów wspólnych.
O co naprawdę chodzi? Oto 

pojawia się projekt ustawy, ma­
jący na lata interesy polskiego 
gospodarstwa i obrony kraju w 
zakresie nafty oddać w ręce ra­
bunkowego kaDitatu obcego ma­
jącego uzasadniony interes w 
niszczeniu naszego kopalnictwa. 
A „Czaa" nie znajduje miejsca,

Strzelałbym  do pielęgniarek
W y b ry k  adw okata ży d a

Podczas toczącego Błę w Cheł­
mie procesu e oskarżenia dr. A. 
Szulza o zniesławienie przez dr. 
Renatę Katz, obrońca Katzówny 
żyd przechrzta Bauhard dopuścił 
się niesłychanego wybryku.

Pochw alił cn w czasie mowy 
obrończej nieludzkie traktowanie 
pielęgniarek przez oskarżoną 1

wyraził się dosłow nie: „Ja  strze­
lałbym do takich pielęgniarek".

W ten sposób w polskich są­
dach o polskich pracownicach 
wyraża się żya.

Całe społeczeństwo jest oburzo 
ne bezczelnością żydowską; żąda 
bezwzględnego napiętnowania ad 
wokata, który dopuści! się niesły 
chanego wybryku.

by to grożące nam niebezpieczeń­
stwo ukazać swym czytelnikom,
lecz poświęca swe szpalty obronie 
prywatnej własności... obcych na- 
jezdników !

„U społecznienie" —  oto stra­
szak. Nic dziwnego. W  zakresie 
przemysłu naftow ego jak i gdzie­
indziej interesy „K onserw aty­
stów " warszawsko -  łódzkich 
związane są mocno z instytucją 
prywatnej własności..., m iędzy­
narodowego kapitału.

Hasłem stało się w idocznie 
konserwowanie „pryw atnej wią* 
sn $ci“  obcego na ra u. choćby 
z pogwałceniem prywatnej włas­
ności ludności rdzennej, jak  
właśnie rzecz się ma z głośnym 
projektem naftowym.

„T y d zie ń
propagandy

trze źw o ści”
2 lutego rozpocznie się w ealym 

kraju „Tydzień propagandy trzeź­
wości” po<J protektoratem J. E. kar­
dynała Prymasa ks. Hlonda.

W związku z tym 2 lutego o  %. 
12 w wielkiej sali Tow. Higienteroe- 
go (Karowa 81) odbędzie się, stara­
niem Tow. „Trzeźwość*, akademia, 
w której w«/n«ą udział jako prele­
genci dr. Jasielewicz, ks. rektor Pa- 
dacz, dyr. Jan Starezewsk;, moc. Jan 
Szczerb ń-k,, docent dr. Gustaw 
Szale, w ezęćci artystycznej tnobo- 
mlta śpiewaczka Stanisława Korwin- 
Szymanowska. W^tep na a.fr«tkmłę 
óespłatny.

WIADOMOŚCI % TORU

N t y  dzień gonitw zakopiańskich
Sianse uts sól za wodników

GON. 1. Płoty. Z czterech zapisa­
nych do tej gonitwy koni wyróżnić

K r o n ik a  poznańska
0  M I A Ł  „ A B C "  POZN AN : 2 7  GRUDNIA 2

T ańców szkoła Klosowsk ego, Wil­
cza !9 — rozpoczyna komplety

« * « « « •  r *
pekty.

K I N A
ADRIA: „Piętro wyżej .
APOLLO: „Królowa Wiktoria".
CORSO: „Czarny ouel"
GLORIA? „Jego Ztot,- Rybka*.
GWIAZDA: „Narodziny OwiŚżtly".
MF.TROPOLIS: „Wyspa w płomie­

niach"
OŚWIATOWE T. C  L.: Upiór na 

sprzedaż".
RENAISSANCE: „Bohaterowie Mo-

-&JNCE „Burgtheater".
SFINKS: „WVso?y Donżuan*.
W1UŚ05A: .Pasteli®

SZEF NIEMIECKIEJ POLICJI
PRZEJECHAŁ PRZEZ POZNAŃ
Przejechał samochr,dem przez Po­

znań, Jrodzc do Warszawy, szei 
policji Rzeszy Niemieckiej, gen. Dul- 
.e, który przybył do Polski z rewizytą

się zdeklarowanie Bobrujsk. Gonitwy 
nie powinien przegrać. Na drugą na­
grodę pójdzie tu prawdopodobnie 
Dzwonnik, Ogarek ic  względu na zly 
stan nóg nie jest zbyt groźnym 
przeciwnikiem. Typujemy: Bobrujsk, 
Dzwonnik.

GON. 2. Life Guard wygrał swą 
ostatnią gonitwę dowolnie. W tym 
miernym towarzystwie powinien tri­
umfować łatwo. Na płatnym miejsci. 
znaleźć się powinna Night Breeze.

1 I GON. 3. Przeszkody. Prut I Foryś
a skutki jej ujawniają się w próhach . niczym specjalnym w tego rodzaju 
urządzania pochodów m -iz  miasto. 1 gonitwach nie wyróżniły się. Zdaje 
W piątek około godz. |4 kilkuset bez- J się, że najlepsze szanse dać należy 
robotnych znowu zorganizowało po- j mimo krwotoków Netr.roduwi. PowL 
chód od biura Pośrednictwa Pracy; nien on uporać się s dobrym steple- 
przez Plac t eatralny i ul. Gdańską z j rem Flagranti, lypujem y- Nemrod. 
zamiarem udania się do starostwa i,Flagranti.
żądana tm doraźnej pomocy. W po-j GON. 4. Płoty. Esdras zadebluto-

PRACE PO«ZUXIWAHE

S zofer miody 20 lar, szuka pracy ja­
ko kierowca wozu prywatnego lub 

motocyklu, wzamian za utrzymanie. 
Łaskawe zgło.-zenia do „ABC", AL 
Jerozolimskie 3a, pokój Nr. 10, pod 
„Szofer".

Robotnik 
kładów MetalurgicznychUarszawa 

Koszykowa 4?. 
poleca bieliznę; damską. m^ską 
dziecinną, pościelową, piżamy, biu­
stonosze ' pasy brzuszne. Firma ist­
nieje od lulJ i 111 proc. rabatu dla m m m w w i  m  I miilii
S S  Sp," “ - P 0 U K 0 Ż I J J  S A M lH .O rfc .fW

wieloletni pracownik Za- 
z żoną i

siedmiorgiem dzieci, prosi o Jakąkol­
wiek pracę. Łaskawe oferty proszę 
kierować do kantoru „ łB C ", Al. Je­
rozolimskie 3a

stwowej.
NIEPOKÓJ 

WKRÓD BEZROBOTNYCH
Rozpoczęta dwa tygodnie temu 

agitacja pośród rzesz bezrobotnych

bliiu Hotelu pod Orłem interweniowa 
Io pogotowie policyjne, które po kil­
kunastu minutach rozproszyło mani­
festantów.

HONOROWY KONSUL 
WĘGIERSKI W POZNANIU 

Dnia 4 lutego b. r. wyjeżdżają do 
Krakowa konsul honorowy króle­
stwa Węgier w Poznaniu p. Toma­
szewski i kierownik konsulatu p. Hi- 
dy, aby wziąć udział w powitaniu 

1 regenta Węgier, Horthy'ego.
DZIESIĘCIU!*.-JIE 

DOWODZENIA PUŁKIEM 
Dowódca miejscowego pułku strzel 

ców konnych pik. Kownacki obcho­
dzi we środę rocznicę dziesięciolecia 
dowodzenia pułkiem. Z tej okazji od­
będzie się w pułku uroczystość ucz-

wał doskonale, zwyciężając niezłą 
stawkę. I w tej stawce idzie z du­
żymi szansami. Bardzo groźnym kon­
kurentem będzie dla niego Homer 
Bagheretta jest dobrze naskakana i 
mimo debiutu, może z powodzeniem

zwyciężyć. Dla Harcerza, Ogarka 1 
Iskry towarzystwu koni jest zbyt 
mocne. Sądzimy, że gonitwę roze­
grać powinny: Esdraa, Homer l Bag- 
hercif

GON. 5. Na czoło stawki wysuwa­
ją się tu Harry i Mandarinette. Har­
ry jest koniem niezłym, galopuje do­
brze i o ile mu się uda odskoczyć od 
sturtu, może dociągnąć do celownika. 
Z reszty zapisanych koni, najgroź­
niejszą dla niego będzie Mandarinet­
te. Niespodziankę może zrobić Hlpo- 
gryf. Typujemy: Harry, Mandari- 
nette.

GON 6. Olimp szykowany przes 
stajnię do Wielkiej Nagrody Tatr ma 
okazję w tej gonitwie do zrehabilito­
wania się za swój poprzedni przegra­
ny wyścig. Esdras o ile nie pójdzL 
w gonitwie z płotami może wygrać 
po raz drugi. Maczuga biegała na 
torze stołecznym w niezłych towa­
rzystwach przeprowadzona na nut 
może na finiszu wyjść na czoło 
stawki. Niespodziankę mełe zrobić 
Alerte. Typu.Mmy: Olimp, Esdras.

Wyścigi w  Zakopanem
2apisy na środę

Wydzcmir-

w Bydgoszczy trwa w dalszym ciągu, czenla zasług pik. Kownackiego.

Gon. I. dyst. 2 800 m. r.agrooa 500 
zŁ, płoty. Bobrujsk st. Jordan, 
Dzwonnik Rościszewskiegc, Homer 
Wajsbrodowej, Ogarek Zduńczyko- 
wej.

Gon. U. dyst. 1 300 m. r.sgr 500 
zł. Life, Guard s t  Jordan. Magnes,

d l a  M A R Y S I
T O R T Y , T A C E  C I A S T ,  K R E M Y

t y l k o  z C U K I E R N I

J A N A  G A J E W S K I E G O
MARSZAŁKOWSKA 59 irt« iwmiw. łimu chmiele* 47) Filia Chmielna 49 Kawiarnia

WdBEC ZUPEŁNEJ LIKW IDACJI firma G u S TA W  MARYNOWSKI
poleca po cenach wyprzedażowych (nlżel ceny kosztu) BIELIZNĘ I ARTYK. KONFEKCJI MĘSKIEJ 

U W  A G  A l  H o n o r u j e m y  b o n y  S -K I  T o w a r o w e j  K u p c ó w  P o l ^ k l o h .  Y W y p r a c e d a *  t r w a ć  b ą d z l e  l e s z c a e e  t y l k o  j e d e n  m i e s i ą c

J. Z. S. Night Breeze 
skiej. Trzask Frydera.

Gon. UL dyst, 3.600. nagr. 300 zŁ 
przeszkody: Flagranti Zduńczyko- 
wej, Foryś Mrugaszewskiej, Nem­
rod Wajsbrodowej, Prut Rejsnera.

Gon. IV. dyst. 2.400 nagr. 300 zL 
Płoty: Bagheretta Gajewskiego, Fo 
ryś Mrugaszewskiej, Esdras i Har­
cerz Rościszewskiego, Homer \Vajs- 
bdodowej, Iskra Niemojewskiego, 
Komar Harlanda, Ogarek Zduńczy- 
kowej. Rywal Karlingera.

Gon. V. dyst. 1.600 n». nagroda 
400 zł.: Alraune Cerbowej Debello 
Rościszewskiego Harry Nauruza, 
Hi>igryf stajni Ferdynandów, Man 
darinett? Zdunczykowej, Panama 
VĄ'szon+ivskiej.

Gon. VI. o-i-st. 2.000. nag~ 600 zŁ: 
A ‘erte Szwtitzei a. Esdras Itośc szew 
fkieg.i iM:.- zuga Pomernackiego, 
Olimp stajni Nałęcz, Orfeusz Wajs­
brodowej, Rywal Karlingera.

NASZE TYPY.
1. Bobrujsk, Dzwonnik.
2. T.ife Gnard, Maą.ies.
3. Flagranti, Nemrod.
4. Ogarek, Esdras. Komar.
5. Harry, Au&une.
6. Olimp, Esdras.



Mr. 35 A B C  -  N O W I N Y  CODZIENNE St r. 3

DolqczHI i potrz^i hoplcdna
o m a w i a ć  b o d z i e  s t a l e  „ A B C ”

K r o n ic e  K u p ie c k ie j11
Zrozum iecie konieczności odży 

dzenia i unarodowienia życia go­
spodarczego w Polsce stało się 
już dzisiaj niemal powszechne i 
przeniknęło prawie całe społe­
czeństwo. Nieliczne już stosunko- 
wo tylko jednostki, czy grupy nie 
potrafią, czy też po prostu nie 
chcą zrozumieć tego kapitalnego 
zagadnienia.

Zorganizowane w swych stówa 
rzyszeniach zawodowych kupiec­
tw o polskie, wspomagane przez 
naprawdę polskie społeczeństwo, 
przystąpiło do konsekwentnej ak 
cji, m ającej na celu radykalne j 
Oużydzenie i unarodowienie poi-1 
skiego handlu usunięcie z p olsk ie , 
„ro życia gospodarczego destruk-1 
cyjnych  wpływów obcego i wro- ! 
giego nam elementu żydowskie-^1 
go. |

A kcja ta, na czele której atoi j 
i patronuje Związek Polski (Zwią 
żek Popierania Polskiego Stanu 
Posiadania), rozwija się coraz 
bardziej i posuwa się szybko na­
przód, dając już zupełnie kon­
kretne rezultaty.

„A B C " dziennik narodowo - ra­
dykalny, jedyne w Polsce codzien 
ne pismo, które nie współpracuje

z żydowskimi biurami ogłoszeń, 
prowadziło i prowadzi stale zde­
cydowaną, nieugiętą 1 konsekwen 
tną walkę z żydami w każdej dzie 
dżinie życia i na każdym terenie.

„A B C " walkę tę prowadziło i 
prowadzi także na terenie gospo­
darczym, wykazując oraz demas­
kując destrukcyjne działanie ży­
dowskiego i międzynarodowego

kapitału w polskim życiu gospo­
darczym, wskazując obok sposo­
bów usunięcia tych zgubnych dla 
gospodarstwa narodowego wpły­
wów i wyzwolenia się ł pod jarz­
ma żydowskiego, także podstaw, 
na których zbudowany być musi 
zdrowy ustrój gospodarczy, opar 
ty na chrześcijańskiej sprawied­
liwości społecznej.

7 w i 3 K I

R o d z i n ę  Ł ę c z y c k i c h  p o d  sąd!
Służąca zn ie w a żyła  św . Hostię

n a m o w a  c h le b o d a w c ó w  ż y d  lwz a

KALISZ, 1. 2. Przy arzwiach zam- Moszka Łęczyckiego, dopuściła się 
kniętych toczył się przed Sądem Okrę zniesławienia Hostii świętej, 
gowym w Kaliszu proces służącej z Bednarkówna podczas Komunii św- 
Uniejowa Anieli Bednarkówny, która nie spożyła hostii, lecz przyniosła ją 
z namowy swego chlebodawcy, żyda do domu i wręczyła żydom, którzy

Z f a z d  Z .  N .  P ,
(Dokończenie ze str. 1-ej)

*SM ędzynai'odow vch  w  spraw y 
^ w ych ow an ia  d z ie c . p o lsk ich , 
■ ^ z )  ostrego  p o tęp ien ia  w c ią ­

g an ia  Z . N. P . przez K o m u n i­
styczn ą  P artię  P o lsk i d o  sw ej 
w y w r o to w e j, a n ty p o lsk ie j r o ­
b oty .

3 ) p o tęp ien ia  s tosow a n ia  
p rzez  Z a rzą d  G łów n y  Z . N  P . 
k o m u n is ty czn y ch  m etod  w a lk i, 
w  k tó re  w c ią g a ją  Z w ią zek  agen 
c i K om in tern u , d z ia ła ją cy  w  
Z . N . P.

4 ) w y rzu ce n ia  ż y d ó w  z Z. N 
P ., ja k o  czy n n ik a  o b ce g o  i w ro  
g ie g o  P o lsce , rozsa d n ik a  czer­
w o n e j zarazy  i m o ra ln e j zgn i- 
łizny ,

5 ) b e z w zg lę d n e g o  p otęp ien ia

k lik ę k ierow n iczą

rzucili Hostię na ziemię i kazali słu­
żącej Ją podeptać. Ponieważ Bednar­
kówna nie chciała tego uczynić, żydzi 
podeptali Hostię sami.

W wyniku rozprawy, która toczy­
ła się przy drzwiach zamkniętych, 
Sąd skazał Bednarkównę na 6 mie­
sięcy. W motywach wyroku Sąd pod­
kreślił iż przyjął jako okoliczność ła­
godzącą fakt, że oskarżona pozosta 
wała przez trzy lata pod demorali­
zującym wpływęii. swoich chlebodcw 
ccw - żyułw.

,Z Kolei nale/y się zapytać, kiedy 
staną przed Sądem żydzi — rodzina 
Łęczyckich, którzy namówili Bednar- 
kównę do świętokradztwa ł sami po- 
deptali Hostię.

Doceniając ogromną rolę i zna­
czenie handlu, „A B C “ wiele 
miejsca poświęcało i poświęca 
polskiemu handlowi, uświadamia­
jąc z jednej strony społeczeństwo 
o konieczności popierania handlu 
polskiego, z drugiej zaś porusza­
jąc i om awiając bolączki kupiec- 
twn.

W ychodząc z tych założeń ABC 
przystępuje obecnie do znaczniej­
szego rozszerzenia działu gospo­
darczego, przy czym  w pierwszym 
rzędzie uwzględnione będą spra­
wy kupieckie. W tym celu też, nie 
zależnie od poruszania aktual­
nych zagadnień gospodarczych, 
a BC zamieszczać będzie w  kazay 
czwartek, począwszy od dnia bm. 
specjalną „K ronikę Kupiecką", w 
której obok części artykułowej, o -  
mawiającej bolączki i potrzeby 
kupiectwa polskiego, znajdą kup­
cy polscy wiadomości, dotyczące 
bieżących spraw kupiectwa oraz 
życia organizacyj i stowarzyszeń 
kupieckich.

Pragnąc, ażeby wiadomości w 
„K ronice K upieckiej" były 
wszechstronne i wyczerpujące, 
ABC zaprasza wszystkich kupców 
Polaków do współpracy,

Wszelkie artykuły i wiadom o­
ści prosimy nadsyłać do redakcji 
ABC, Al. Jerozolimskie 121, lub 
do Oddziału M iejskiego ABC, Al. 
Jerozolimskie 3-a, względnie ko­
m unikować telefonicznie Nr. Nr. 
6.66-62, 3.30-59, 8.83-33.

Nie wątpimy, że inicjatywa na­
szego wydawnictwa spotka się z 
należytym zrozumieniem wszyst- 
kjch kupców polskich, którym 
głęboko leży na sercu troska o od - 
żydzenie i unarodowienie życia 
gospodarczego w Polsce oraz o 
rozwój handlu polskiego.

D O P I S Y W A N I E  O D S E T E K
D O

KSIĄŻECZEK OSZCZĘDNOŚCIOWYCH

P K O
Posiadacz* ksiqżecxek oszczędnościowych PKO 

prouwni są o złożeni* ich w urzędach pocztowych 
i Krccch P KO celem dopisania odsetek za rok 1937 
w ntt»lQpują,TaK terminach:
od dn. 1 do 15 lutego

książeczki od Nr 1 do Nr 500.000 z luerą C
od da. 16 do 28 lutego

książeczki od Nr 500.000 wzwyż z literą C 
oraz książeczki z literą H

od dn. 1 do 15 marca
książeczki od Nr 1 do Nr 400.000 z literą D 
oraz książeczki z literą J

od dn. 16 do 31 marca
książeczki od Nr : 00.000 wzwyż z literą D 
oraz koiążeczki z Gtnrą K

od dn. 1 do 15 kwietnia książeczki z literą L
„ „1 6  „ 3 0  * książeczki z literą F IN

Książeczki prsyfrnują za pokwitowaniem Centrala 
i Oddziały PKO oraz wsry&ikie uraędy pocztowe.

Zwrot książoceki nastąpi w  miejscu złożenia 
eajpoźniaj a ciągu 7-miu dn>

O dietki dopisuje się do kapitału na rachunkach 
w»icz«jdnościowych z dniem 31-go grudnia i opro­
centowuje od dnia 1-go stycznia następnego roku, 
łącznie z kapitaium, niezależnie od terminu wpisania 
ich do książeczki oszczędnościowej. J

K O L C E M *  
R 0 2

DROBNA RÓŻNICA
W  łonie stronnictwa Dem o- 

kratycznego rozważana jest 
podobno w sposób gruntowny

sprawa Madagaskaru Stano­
wisko prezesa prof. Michało­
wicza jest zgodne z poglądem 
sfer narodowych co do wybo­
ru miejsca emigracji, niezgod 
ne jest wszakże u> tym szcze­
góle, ie  prof. Michałowicz, a z 
nim całe stronnictwo, pragnie 
wysiedlenia tam Polaków, nie 
zaś żydów  

Prof. Michałoioicz oczywiś­
cie zostałby w Warszawie.

(Myśl Narodowa)

nej p rzez  
Z w ią zk u .

6 ) u znan ia  za p o d sta w ę  w y ­
ch o w a n ia  m ło d z ie ż y  id e a łó w  
k a to lick ich  i n a ro d o w y ch .

T o  w y ra źn e  o d c ię c ie  się  o d  
w p ły w ó w  m ię d z y n a ro d ó w k i i 
w y rzu ce n ie  ze sw eg o  g ron a  o b ­
cy ch  agen tów , p o łoży  k res n ie ­
n orm a ln y m  stosu n k om  p a n u ją  
cy m  w  Z  N  P. i z reh a b ilitu je  
o g ó ł  n a u czy c ie li w o p in ii sp o -

^ ^ l ku ^ n ,S : (Dokończenie ze str. 1-eP
nej o d p o w ie d z ia ln o ś c i za gor- > 8r*n>Cae|1 uprawnień konstytucyjnych misji, którzy ustąpili nie wybie-

J K Sejmu, interesu Państwa i dobrychszący stan W nauczycielskiej . obyczajów parlamentarnych, a także 
o r g a n iz a c j i  z a w o d o w e j ,  o b a r - j  kierując się wzgiędem na zawartą w 
czy sumienie delegatów zjazdo

S^ąd czerpią Ukraińcy fundusze
na ro&atę polityczną w  Małopolsce Wschodniej?

Na łamach ruskiego pisma p t artykule zastanawia się nad *a- 
„Ruskij G ółos" ukazał się Sensu-1 gadnieniem, skąd Ukraińcy biorą 
cyjny artykuł dyrektora Z w ią ż -; pieniądze na sw oje ekspansję go* 
ków Rewizyjnych ruskich epól spodareżą w M ałopolsce i docho- 
dzielni we Lwowie p. K ornela ; dzi w konkluzji do wniosku, źt 
Hanasiewicza. A utor w dłuższym; płyną one s dwóch źródeł: Jed-

Niespodzianki w  Sejmie

a k cji b e z b o ż n icz e j, p ro p a g o w a  n iem .

w y ch , k tó ry ch  lok a ln e  zeb ra ­
n ia  Z w ią zk u  o b d a rz y ły  zau fa -

W . Mt.

Witamina B-1 odmładza
Rewelacje prasy am erykańskie!

o odkryciu d-ra Sterna
N o w y  JORK, i . 2. Prasa ame 

rykańska donosi, że lekarz ame- 
r^ ań*k. dr. Stern wynalazł spo- 
* “  zastrzykiwania pacjentom
yntetycznej witaminy B-1, co ma 
y^ ierać wpływ odmładzający

n a Paojentów.
0j , 0 rodzaju rewelacyjnego
na r^C' a trzeba odnieść się Z pel-
krot°S-tr0.żności!b ?dyż niei edn0‘
ja . nie już różnego rodzaju rewe 

CJe okazywały się no bliższym

zbadaniu bezwartościowe.
Z krótkich doniesień praso­

wych trudno jest wydać opinię o 
tym odkryciu. Jak się zdaje jed­
nak chodzi tu o zastrzyk witami­
ny B-1 nie w stos pacierzowy, 
lecz o zastrzyk międzykręgowy 
do rdzenia. Witamina wprowadzo 
na w ten spoBÓh do płynu mózgo­
wo - rdzeniowego krąży w nim, 
działając odżywczo na tkankę 
nerwową.

Znieść ubój rytualny
W niosek pos. Dudzińskiego

sek
Wy

kow° ^ udziński zgłosił na wtor 
Posiedzeniu Sejmu wnio- 

w sprawie nowelizacji usta­
m i Z , kwietnia 1936 r. o uboju alwgm

kowh ° slc° dawca proponuje cał- 
uąta.wy Zv i? J enie artykułu 5-go-owtwy lrt-
genty  ̂ - ry przewiduje kontyn- 
uboju yd â> dopuszczonego do 
b rr„ , / h a l n e g o  dla spożycia 

Zez ludność żydowska.

W ŁOWICZU
^Prenum erow ać „ A B C "  moina 

u P. Wierzbickiego 
ul. Piłsudskiego 12.

Zmiany w artykule 4-ym mają 
na celu doprowadzenie do takiego 
stanu rzeczy, aby bydio mogło 
być sprzedawane wyłącznie przez 
rolników na rachunek rolników z 
wykluczeniem handlarzy bydłem.

W uzasadnieniu poseł Dudziń­
ski zaznacza, że dotychczasowe 
próby uporządkowania rynku mię 
snego nie dawały wyników ze 
względu na istnienie uboju ry­
tualnego, jako głównego czynni­
ka dezorganizującego ten rynek. 
Zycie dowiodło, ie  ustawa z 17 
kwietnia 1986 r. nie uzyskała 
tych celów, jakie postawiły przed 
sobą Izby ustawodawcze wobec 
czego okazała się potrzeba nowe­
lizacji ustawy.

Konstytucji zasadę, że poseł za swe 
przemówienia wygłoszone w Sejmie 
odpowiada tylko przed Sejmem, mu­
siałbym uznać wszelką próbę wyciąg­
nięcia konsekwencji w podobnych wy­
padkach przez zespół poselski, nie bę­
dący pełnym Sejmem, za niedozwo­
loną retorsję.

—  W danym wypadku uchwała wy 
rażająca votum nieufności przewod­
niczącemu Komisji Wojskowej, gen. 
Żeligowskiemu, zapadła z zachowa­
niem warunków formalno • regulsml-

.zych. WnioBek został poddany 
pod głosowanie bez dyskusji.

-— W tych warunkach kwestię po­
budek, którymi kierowali się człon­
kowie komisji, głosując za iub prze­
ciw wnioskowi, uznać muszę, nieza­
leżnie od treści składanych oświad­
czeń w fazach poprzedzających dzień 
głosowania, za rzecz ich "umienia po­
selskiego.

— Ze stanu sprawy wynika, ie  po­
między większością a mniejszością 
Komisji Wojskowej zarysował się 
głęboki konflikt wewnętrzny, który 
przez 8.imo tylko zastosowanie środ­
ków regulaminowo - prawnych w ło­
nie komisli zażegnany nie został. Z 
tych względów postanowiłem zrze­
czenie się mandatu członków Komisji 
W ojsko wej przez wyżej wymienio­
nych posłów przyjąć do wiadomości” .

B E Z  W Y B O R Ó W
Gdy marszałek w zakończeniu 

oświadczył, że zarządza wybór o- 
śmiu członków komisji, do po­
przednich bowiem siedmiu dołą­
czył się jeszcze poseł Płonka, po­
seł Hannebach postawił wniosek,
aby na m iejsce tych członków ko nym

rać nowych, tylko pozostawić ko 
misję w składzie 17-tu członków, 
którzy w niej pozostali.

Wniosek ten uchwalono, przy 
czym głosowali za nim zarówno 
członkowie Ozonu jait „pułków 
niey" p. Sławka i inne grupy.

U S T Ą P IE N IE  P O SŁ 
P R Y S T O R O W E J

Naprężenie po ogłoszeniu zde­
kompletowanej komisji za kom­
pletną minęło. Galeria nie bardzo 
rozumiała o co chodzi, ale prasa 
i posłowie zorientowali się od ra­
zu, że nastąpił tu jaaiś kompro­
mis. Rząd odjechał, wielu po­
słów opuściło salę, marsz. Car 
oddał przewodnictwo wicemarsz. 
Schaetzlowi i w rócił do siebie. 
K onflikt został zażegnany, ale 
wypłynie on niezawodnie przy 
pierwszej sposobności. Dowodzi 
tego chociażby fakt, że posłanka 
Prystorowa wystąpiła z Ozonu, 
gdzie była członkiem zarządu.

Dalsze obrady Sejmu potoczyły 
się już normalnym trybem przy 
minimalnym zainteresowaniu: Na 
Porządku dziennym były sprawy 
drobne, oraz ważniejsze, ale ta­
kie, które nie budziły wątpliwo­
ści. Załatwiono je też szybko z 
wyjątkiem jednej, która wywoła­
ła obszerniejszą dyskusję, a mia 
nowicie ustawy o zespoleniu sa­
morządu szkolnego z terytorial­

nym z tych źródeł — to dochody 
ze sprzedaży dóbr cerkiewnych, 
Konkordat bowiem oddał do dy­
spozycji metropolity Szeptyckie­
go poważne sumy z tego źródła, 
pod warunkiem jednak, że zarów­
no metrop. Szeptycki oraz biskupi 
grecko - kat. Kocyłowski i Chomy- 
szyn kwot tych użyją do celów, 
którym prźyświeca „idea pokoju 
w Chrystusie".

W  dalszym ciągu autor artyku­
łu wywodzi, że ukraińskim dzia­
łaczom politycznym nie trudno by­
ło po prostu oszukać biskupów, 
którzy są ludźmi uczciwymi, ale 
mało obeznanymi z interesami f i ­
nansowymi.

Zdaniem autora tego artykułu 
około 17 milionów złotych, uzy­

skanych ze sprzedaży i parcelacji 
dóbf cukierniczych, poszło na sub­
w encje dla 12 pism ukraińskich 
i dla instytucyj gospodarczo - po­
litycznych. Tak n. p. „Zem em yj 
Bank" dostał od metropolity i bi­
skupów 4 m iliony złotych! Dyr. 
Hanosiewics wysuwa postulat, a- 
by fundusz cerkiewny był pro­
centowo podzielony pomiędzy U- 
kraińców i Rusinów. Dalej pisze 
autor, że Niemcy jeszcze w cza­
sie wojny otworzyli Ukraińcom 
kredyt w „Reiehsbanku" do wyso­
kości pół miliarda marek, z któ­
rej to sumy pozostało jeszcze na 
koncie 350 milionów. Nie dziw 
zatem, że panowie Konowalec, 
Skoropadski i inni ukraińscy „bo- 
ryteli", mając takie oparcie, mo­
gą prowadzić kompanię przeciw 
Polsce, Czas najwyższy, ażeby tą 
sprawą zajęły się czynniki mia­
rodajne i położyły kres szkodli­
wej robocie ukraińskich „boryte- 
liw“ .

T. K.

K R O N IK A  F R O N T U  P R A C Y

Zlikw idow ano ruletę
w damu p r zy  ul. Górskiego 5

Ubiegłej nocy do zakonspirowane- niektó“zy z nich usilowi-. ratować
go domu gry przy ul. Wojciecha 
Górskiego 5 , wkroczyła niespodzie­
wanie policja. Przy zielonym stole 
zastano 10-ciu graczy.

Wkroczenie policji wywołało kon­
sternację wśród amatorów rulety I

się ucieczką. Po wylegitymowaniu
wszystkich graczy zwolniono, aresz­
towano natomiast organizatora rulet­
ki, Leopolda Organowskiego oraz 
skonfiskowano ruletę i znaczną 
ilość pieniędzy i sztonów.

Z A  G R A N IC A
Toczą się pertraktacje pomiędzy 

Austrią a Czechami, zmierzające 
do zawarcia umowy o rynek pracy, 
która by określała warunki pobytu 
i zatrudnienia oraz ubezpieczeń spo 
łecznych robotników emigrantów 
zajętych na terenach tych państw. 
Umowa zmierzać będzie do lego, 
aby robotnicy przybysze traktowa­
ni byli na równi z robotnikami - 
obywatelami danego kraju.
W  P O LS C E

Wyjuulęto projekt z grona wła 
ścicieli nieruchomości, aby stwo­
rzono specjalny fundusz państwo­
wo - samorządowy, z któregi po 
krywanoby komorne za bezrobot­
nych lokatorów.

*
Z renty inwalidzkiej, wdowiej 

i sierocej według danych z 1 grud­
nia ub. roku korzystało 87.170 osób. 
Wypłacona suma z tytułu tych 
świadczeń wynosiła 1 S10 101 zł.

• •*
Dwanaście .tui trwa strajk oku­

pacyjny w fabryce dykt w Poło- 
wiu. Robotnicy nie opuszczają mu­
rów fabrycznych i dyrekcja zarzą­
dziła zamknięcie bram, aby w ten 
sposób zmusić ich dc przerwania 
strajku. Przyczyną strajku są ni­
skie stawk. płac. Właścicielem fa­
bryki jest zyd Rochlin

* * *
a ®>ra':?wnicy kolejowi wystąpili
do Ministerstwa Komunikacji z 
wnioskiem o obniżenie ceny węgla

i o udostępnienie jego zapasów po­
siadanych przez koleje. Obecnie 
pracownicy zmuszeni są, zaopatry­
wać się w węgiel na rynkach pry­
watnych, płacąc wygórowane ceny

Odbyta liuitrscja w kuchniach
dla bezrobotnych ujawnika szereg 
drobnych usterek i zalecono nie­
zwłoczne ich usunięcie. Ogólny 
stan kuchen dla bezrobotnych jest 
dobry i warunki sanitarne są tak­
że niezłe.

K to winien?
P. Tadeusz Bartosiewicz został 

wezwany do pełnienia zastępczej 
j  j  Przydzielono go
do oddz ału pracującego na Wybrze­
żu Kościuszkowskim, od 16 do 21 li­
stopada ub. roku. 18-go listopada 
Bartosiewicz rozchorował się i z po- 
ecema zwierzchnika przy robotach 

wezwał lekarza Ubczpieczalni Spo­
łecznej, który uznał go za niezdol­
nego do pracy dc dnia 21 listopada.

Obecnie Bartosiewicz jest p-cią- 
S&ny do odpowiedzialności za tamo- 
wcir.e zwolnienie się od zastępczej 
służby wciskowej. Okazuje się, ie 
opinia lekarzy Ubezpieczalni nie 
jest dla władz wojskowych miaro­
dajna i Bartosiewicz został źle po­
informowany przez swego przełożo­
nego na robotach Czeka go z tego 
powodu bardzo przykra sprawa.
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TYDZIEŃ KOBIECY
Gospodyniom na ucho moda ma g los

Tania sałatka
Potrzebne: szklanka śmietany,

musztarda, 1 żóhko gotowane, jajka, 
marchew, kartofle, zielony groszek 
(wszystko ugotowane), kiszony ogó­
rek i trochę grzybków, sól.

Wszystko pokroić w drobne pa- 
seczki, wymieszać i zalać śmietaną, 
poprzednio wymieszaną z utartym 
jajkiem, musztardą i Jekko osoloną. 
Ilość wszystkiego dowolna, w zależ­
ności od ilości osób, które chcemy 
przyjąć. Ze względu na wysoką teraz 
cenę jajek, można wziąć na dużą na­
wet ilość sałatki jedno, lub dwa jaj­
ka.

Sałatka francuska
Potrzebne: 2 marchewki, 1 p etru- 

*zka, pół selera dużego, 2 pory. ma­
ła cebula, o ile możliwe, 2 pomidory, 
trochę grzybków, ocet !ub cytryna, 
oliwa, sól, pieprz, liście bobkowe.

Wszystkie jarzyny pokroić surowe 
w drobne pa teczki rozdzielić na 2 
porcje: marchew, pietruszka i seler 
z kilkoma listkami bobkowymi i ziam 
kami pieprzu, oraz oddzielnie cebula, 
pomidor, Pierwszą porcję poddusić 
lekko i dopiero dorzucić drugą. Du­
sić w oliwie prawdziwej lub sojowej 
(można przy tym lekko podlać wodą 
dla zaoszczędzenia oliwy), około 10 
minut w rondelku, pod pokrywką. 
Jarzyny me mogą być za miękkie, | 
zbyt rozgotowane. j

Po wyjęciu z rondelka osolić lekko 
1 liście bobkowe i ziarnka pieprzu 
wyjąć, po ostudzeniu doprawić octem 
lub cytryną i dodać trochę pokraja­
nych grzybó e.

P dróźui samolotem

B r y d ż  k a r n a w a ł o w y
Tyle się u nas m ów i o karna­

w a ł  balow ych dekoltowanych 
sukniach, ale tak naprawdę nie­
wiele jest pań, które używają w 
pełni karnawału —  tego praw ­
dziwego, przedwojennego karna­
wału na sali balow ej z walcem 
kotylionow ym  i mazurem do bia­
łego ”ana. Olbrzymia większość 
poprzestaje dziś na skrom niej­
szych ,^czarnych kawach -  dan­
cing -  bridż“ w  lokalach klubo­
wych, a nawet w prywatnych 

, domach: tańczy się tylko troszkę, 
a resztę nocy spędza się na to- 

j. warzyskiej pogawędce lub przy 
zielonym stoliku. Bridż trium­
fuje zawsze, czy to karnawał czy 
post...

W Y R A F I N O W A N A  
■ROSTJT a

Na „karnaw ałow ym  brydżu", 
skromnej herbatce towarzyskiej 
z tańcami i kartami sukn.a długa 
do ziemi z trenem i błyszczącym 
sortie wygląda zgoła nieodpo­
w iednio; wystarczy tu suknia t. 
zw popołudniowa z jedwabnego 
jersey*u, matowej crepy, a na­
wet wełny łączonej z aksamitem 
—  im strojniejszy materiał, tym 
skromniejszy fason; można rzec 
wyrafinowanie skrom n y popo-

Mistrzostwa świata w St. Morita

Na zdjęciu naszym zawodniczki francuskie, biorące udział w mi­
strzostwach świata w jeździe fig u row e j na łyżwach w St. Moritz. 

Pierw sza od lewej słynna Cecilia Colledge.

P O D S T A W Ą  R A C JO N A L N E J  
P I E L Ę G N A C J I  S K O R Y

MYDŁA PRZETŁUSZCZONE
M. M A L I N O W S K I E G O

nadają skórze m iękkość i elastyczność Lab. Chem. Farm.
W arszawa, Chmielna 4

Oo nabyci* we wszystkich, pierwszorzędnych firmach —

łudniowe sukienki z jedw abnej 
koronki lub haftowanego tiulu 
szyje się dziś jak sportowe naj­
skromniejsze garsonki: krótka
gładka spódniczka obrzeżona do­
łem* wąską aksamitką lub w ycię­
ta w drobne ząbki, bluzeczka z 
długimi, „suchym i" rękawami, 
mały okrągły kołnierzyk bćbe 
i rząd drobnych guziczków przez 
przód. Baskinka przy bluzce w y­
kończona jak  dół spódniczki: roz- 
szywana wąskimi wstążkami ak­
samitu lub wycięta w  ząbki.

Z DWÓCH SUKIEN -  
JEDNA

Na skienkę „brydżow ą" można 
doskonale zużytkować dw ie stare 
sukienki balowe. Np ze starej 
sukni z czarnego aksamitu i kry 
nolinki z błękitnej tafty można 
stworzyć najmodniejszą kreację, 
odpowiednią nawet na większy 
dancing: spódnica z aksamitu
wąska, obcisła i długa —  od 
gorsu dopiero przechodzi w b łę­
kitną bluzkę lekko drapowaną, z 
popiemi rękami. Spódnicę z górą 
łączy oryginalny m otyw  haftowa 
ny —  wielkie kwiaty w kształ­
cie linii haftowane złotą nitką i , 
pailleami. A lbo z dw óch sukien 
o harm onizujących odcieniach 
np. beige i brązowym , błękit­
nym  i szafirow ym : cały przód z 
materiału jaśniejszego, cały tył z 
ciem niejszego: przód sukienki,
gładki, przecięty przez stanik: 
pod szyją podw ójny klips dw u- 
barwny, w  pasie długi sznur z 
chwastami w obu odcieniach suk­
ni. Proste i oryginalne...

Kto się kocha w aksamicie —  
może zawsze stworzyć oryginal­
ną całość ze starej sukienki 
czarnej i kawałka aksamitu: 
modne są sute u przegubu dło­
ni a zwężające się ku górze rę - j 
kawy aksamitne, wszyte regla- ; 
nem do bluzki z odmiennego ma- j 
teriału — najlepiej z czarnej weł­
ny lub matowego czarnego jed  
wabiu. Całości dopełnia niewielki j 

drapowany kołnierzyk, drapow a-; 
ny pasek i wąskie gładkie plisy I 
na bokach spódnicy (jak  na o fi­
cerskich szaserach) —  wszystko 
z aksamitu. Śliczny fason sukien- i 
ki popołudniowej z siwej (ja k ' 
dym s papierosa) wełny, pokazu­
je jeden z niemieckich domów 
m ody: z szafirow ego aksamitu u 
szyty jest szalowy wąski kołnie­
rzyk, który na piersiach przewi-j 
ja  się rulonem (przypom ina t o ! 
mniej więcej skręcony gruby 
sznur) do pasa —  niżej rozszerza 
się coraz bardziej aż do wachla­
rzowego godetu, który rozszerza 
spódnicę w lekki klosz.

FUTRZANE P A S K I
W arto też zasygnalizować ory­

ginalną nowość, lansowaną w Pa­
ryżu : futrzane ozdobne paski do 
sukien popołudniowych. Uprze­
dzam z góry, że jest to nowość 
odpowiednia tylko dla pań o wę­
żowej smukłości talii... pasek fu ­
trzany pogrubia bowiem znacznie 
sylwetkę. Osatnim krzykiem mo­
dy są paski szerokie na dłoń, szy­
te ze skórek białego gronostaja 
(bez czarnych ogonków ) zakoń­
czone efektowną klamrą ze srebr­
nego lub złotego metalu, wysa­
dzaną sztucznymi drogimi kamie­
niami —  rubinami, szafiram i, 
szmaragdami. Czarna gładka su­
kienka nie wymaga już żadnych 
innych ozdób —  chyba, że chce 
pani przypiąć pod szyją klips 
zharmonizowany z klamrą. Do 
skromniejszych sukienek wystar­
czy węższy pasek z czarnych 
breitszwanców lub poprostu z 
materiału inkrustowanego futrem 
w różne arabeski: zamiast paska 
nosi się też gruby sznur zakoń­
czony dwoma pomponami z bia­
łego lub szarego futerka. Pole 
do pom ysłowości otwarte...

N A  PR ZED W IO ŚN IU
Kto sprawia nową sukienkę 

brydżową — niech odrzuci koron­
ki, aksamity, ciemne wełny i fu ­
trzane ozdoby, bo bądź co bądź 
wiosna już blisko. Ku wiośnie bę­
dą noszone wszystkie odcienie 
szarawo błękitne, szafirowe, dużo 
wstążek, galonów, wraca też do 
mody dawno niewidziana a mło­
dzieńcza pika. Powitajm y przed­
wiośnie milutką sukienką z ażu­
rowej błękitnej wełny, stebnowa- 
ną w kilka rzędów dookoła dekol­
tu i sznurowaną na piersiach 
szeroką również błękitną aksa­
mitką. Te same sznurowanie „w  
warkoczyk" odnajdujemy na kie­
szeniach. Urocza jest też sukien­
ka z szaro niebieskiego jersey ‘ u 
ze staniczkiem zdobionym marsz­
czoną wstążką o ton ciem niejszą 
od sukienki. Do sukienki w odcie­
niu bleu — wiozymy duży koł­
nierz z białej piki obszyty przy 
samej szyi wiśniową aksamitką, 
związaną z przodu w krawat. Pi­
ka łączona z aksamitkami to no 
wy kaprys mody. Do aksamitnej 
spódniczki sprawimy bluzkę z 
lekkiej żorżety drobniutko pliso­
wanej —  przyda nam się ta blu­
zeczka uapewno do wiosennego 
kostiumu. Alinette.

J E S T  B L I Z E
niż kiedykolwiek, gdyż ilość lo ­

sów loferyjnych została z m n i e j ­

szona. Korzystajcie ze zwiększo­
nych szans i nabądźcie los I klasy 
41 Lot. w szczęśliwej kolekturze

A w a m m
Centrala, W arszaw a, Nowy Świał 19, oddziały w W arszawie, 
Wiln!e i Krnkowie Ciągnienie rozpoczyna się 17 lutego. Zam ó­
wienia zamiejscowe załatwiamy odwrotnie. K onto P K. C  7 1 9 2 .

Marnswai i dslesi
Karnawał. Któraż z nas nie 

tęskni w tej porze specjalnie 
mocno za rozrywką! I jeśli 
tylko skromny budżet dom o­
w y pozwala, dorośli przedsta­
wiciele doniu zażywają w ten 
lub inny sposób rozkoszy kar­
nawału.

Ale przecież w „karnawało­
wym szale" należy też choć 
trochę myśli poświęcić na­
szym małym. „Dorastającym  
pannom“ w wieka lat 15, i 17- 
letnim młodzieńcom nawet 
wreszcie prawdziwym brzdą­
com.

itn wszystkim ..tez należy 
się coś od życia \ trzeba im 
dać trochę rozrywki i wesoło­
ści. Ale trzeba in: to wszystko 
podać własnymi rękami, z od­
robiną własnego brudu, który 
się jednak naprawdę opłaci, 
bo przecież ambicją każdej 
matki musi być chęć naucze­
nia swych dzieci wszystkiego 
w życiu pc swojemu, nawet u- 
miejętności zabawy. Niech nie 
szukają jej gdzieś daleko od 
nas, tak, że my nic me wiemy,

jak ła radość ich i zabawa 
wygląda.

Może więc być herbatka we 
własnym domu, czy herbatka 
składkowa. Trzeba jednak 
przy tym pamiętać, aby wszyst 
ko urządzić, jak najoszczęd­
niej i jak najskromniej. Nie 
tylko ze względu na własny 
budżet domowy, ate ze wzglę­
du na tę bawiącą się mło­
dzież. Niech uczą się szukać 
zdrowej rozrywki, bez poświę 
ceń z czyjejś strony, n więc ro­
dziców w tym wypadku, zbyt 
daleko idących, bez niepo­
trzebnego blichtru, który bu­
dzi tylko zadatki snobizmu, 
niedobre aspiracje i nawet roz 
dźwięki, najprzykrzejsze roz- 
dźwięki, najgorsze, między ty  
mi „którzy mogą się dobrze 
ubrać" i tym i których na to 
nie stać.

A dla najmłodszych musi­
my poświęcić więcej naszego 
czasu. Przygotować jakiś ma­
ły program zabawy i potem  
bawić się razem z nimi. Ileż 
przyjemności można w tym  
znaleźć sam emu!

B * < e l c o i r i 4 q » * * f j f  w z r o s t
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Przyrost wkładów oszczędnościo­
wych w Komunalnej Kasie Oszczęd­
ności. miasta Warszawy w ciągu 
i937 r. wykazuje nie notowaną do­
tychczas cytrę 2l.39l.4lb.2u. co sta­
nowi wzrost o 25.1 proc.

Przyrost wkładów na rachunkach 
bieżących w roku 1937 wynosi zt. 
7.384.864.10. co stanowi wzrost o 
23 1 proc.

W rezuitacie stan wkładów oszczęd­
nościowych na dzień 31. XII. 1937 r. 
wynosi zł. 100.656.940.22, łącznie z

wkładami na rachunkach bieżących'"1
zł. 145.740 016.62. .43 M

Książeczki oszczędnościowe K. K. *' 
O. m. st. Warszawy wykazują w ro­
ku 1937 również duży przyrost, Ł j. 
o 17.389 sztuk, co stanowi wzrost o 
>7.” proc i wynoszą na dzień 3} XII 
1937 r. 116.263 książeczek.

Suma bilansowa wzrosła w roku 
ubiegłym o 26.1 proc. i wynosi na 
31. XII. 1937 r. zl. 156.868.608.76, a 
ogólny ohrót za rok 1937 przekoczył 
sumę zl. 1.300,0(10.000.

Z okazji 25-ej rocznicy istnienia chrześcijańskiej wytwórni bielizny
Warszawa
u l .  K o s z y k o w a  4 8

polecamy bieliznę damską, męsk^, dziecinną ł pościelową, pasy brzuszne, biustono­
sze, w yroby trykotowe oraz pończochy w dużym  wyborze

■ a a m o a i  lllliflfil 1 ! Urządzamy specjalną 20 dniową wyprzedaż z rabatem od ■■■■■■■■■■■■■i 
U lN H U n l ,  normalnych cen wystawowych od 10 do 20 procent.

JA C E K  BRZEZINA 3)

Pity I MRflBil
P O WI E Ś Ć

Temperatura we wnętrzu samolotu stawała się coraz bar­
dziej podobna do temperatury łaźni parowej. Po gołych kola­
nach pułkownika Stott‘a spływały wolno grube krople potu, 
gubiąc się w labiryncie włochatych łydek. Nos kręcącej się 
niespokojnie we wszystkie strony lady Churclnl przypomi­
nał świeżo wydobytą z wody gąbkę, długa broda O. Charlesa, 
poważnego jezuity, sprawiała mu większy kłopot, niż ster­
czący pod szyją twardy kołnierzyk.

— Whisky! — krzyknął Stanley w stronę bar-inana (me­
chanika i felczera w jednej osobie), skonstatowawszy z prze­
rażeniem, ze zapas alkoholu, jaki poprzedniej nocy wlał 
w niego „stary" Frick, ulotnił się nagle z ciała, które donio­
słym głosem dopominało się o nową dawkę płynów

Przykład stał się zaraźliwym. Poszły w ruch butelki i sy­
fony. Pasażerowie otoczyli się kłębami parującego z nich al­
koholu. • •

Sytuacja pozostała bez zmiany aż do Karaczi, gdzie przy­
byto wieczorem. Mokrzy od potu amatorzy „podniebnych 
szlaków" urządzili w porcie tusz, późn ej zaś obiegi' stoły w 
jadalni, jednak nie po to, by zjeść nieapetyczuy, konserwo­
wy obiad, lecz by w spokoj;; uraczyć się znowu odpowiednią 
ilością napoi.

Po godzinie wszyscy już spali w wygodnych pokojach ’ot 
niskowego rest-housu *), marząc, iż są już u k resu  podróży. 
Niestety, oczekiwał ich jeszcze „niedługi", bo tylko 36-go- 
dzinny lot do Bagdadul

Ze wschodem słońca całe towarzystwo znalazło się zno­
wu w samolocie i ziewając na człery strony świata z rozpaczą 
spoglądało w idealnie czyste niebo.

*) Rest-hou* —  rodzaj zajazdu lub hotelu na jedną noe.

Destroy przyszedł jeden z ostatnich i przy drzwiczkach 
kabiny natknął się Da młodą miss (zdązył już sprawdzić w li­
ście pasażerów, że nazywa się Margaret Landon).

— Przepraszam! Zdaje mi się, że to, co znalazłam pod 
moim fotelem w samolocie, należy do pana. — Podała mu

rys . Iren a  Ł u k a szew iczo w a

/. rozbrajającymi uśmiechem zwitek papierów i nie czekając 
iia podziękowanie, znikła we wnętrzu kabiny.

Wolnym ruchem wygładził pap ery. Były to dwie tak nie­
dawno otrzymane depesze.

Zajął swoje miejsce. Fotel z prawej strony był pusty. Mr. 
Kot nie leciał widocznie dalej. Sąsiadka z vis a vis pogrążo­
na była w czytaniu jakiejś książki Zdawało się, ze nie zwra­
ca na nic uwagi.

Znalazł tym razem szy bko zapałki i zapalił nieco nerwo­
wo fajkę. Sytuacja komplikowąłr się nada) Pamiętał dosko­

nale, ze depeszę, otrzymaną od szefa, zostawił w bungalowie 
„starego" Fricka", skąd więc mogła się wziąć tutaj?... A w ja­
ki sposób mógł zgubić tę drugą depeszę?

-  Jedną wyciągnięto In i, drugą podrzucono! — skonsta­
tował wreszcie, rozpatrzywszy wszystkie pro i contra. — Tyl­
ko kto to zrobił? Czyżby piękna miss?... — Zmarszczył czoło, 
s potem niespodziewanie uśmiechnął się z zadowoleniem. — 
Ejl Gordon będzie miał zabawę. Nie przypuszcza nawet, że 
Flo znów mu w drogę włazi...

ROZDZIAŁ II 

SAMOLOT NA PUSTYNI

Złota kula słoneczna zawisnąwszy wysoko na firmamen­
cie wcale nie okazywała ochoty do dalszej wędrówki na Za­
chód. Otuliła swoimj promieniami stalowego „Horsa“ przy­
piekając go, a raczej zamkniętych w nim pasażerów, niczym 
befsztyki na patelni. Rozgrzane powietrze było lepkie w do­
tyku. Parzyło, tamowało oddech, gniotło ukryte pod korko­
wymi hełmami mózgi Z dołu rozgrzane masy słonego powie­
trza, z góry lejący się, niby płynne żelazo, żar — piekło, 
przekraczające swą namacalnością wszelkie wizje poetow.

Stanley drzemał, jak i inni podrożni, prosząc Boga, by 
droga wydała się jak najkrótsza, by jak najprędzej stanąć 
w Bagdadzie.

Jednak czas jest nielitościwy. Nawet snem trudno go 
przyśpieszyć. Minuty za minutami wlokły się beznadziejnie, 
niczym sowieckie traktory, zatrzymując się, psując, wręcz 
cofając w tył... Zegarki, ircmcznie szczerzące zeby swych 
nieruchomych prawie wskazówek — przyprawiały o roz­
strój nerwowy.

W  dole spokojne wody zatoki Perskiej odbijały jaskra­
wo od szaro-żółtjch piasków i stepów Arabii. Ani na lądzie, 
ani na morzu nie widać było najmniejszego znaku życia. Za­
marłe, sparaliżowane gorącem, ziemia i morze budziły lęk.

Cisza, z którą zlewał się warkot motorów, tworzyła dla 
obsłuehanjch już uszu jakąś drugą ciszę, drgającą, nieprzy­
jemną.

fD c. rt).
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Ł_i_ i ,  r I  K a r o w a  2 2

na kolejce jabłonowskiej

Maszynista ciężko poparzony
z i o U :sssy«s'w{"?„ ■'‘•'"'t- w »

tek |derzenia został nJ’ (m,,n?- Wsku- 
dzgnu wóz ira, Poważnie uszko-
znał Misiarek k i££ !nv?hI obrażert do' 
f f i  rafunkoweirn 1 k,arz POROt°- 
mocv przew iózł .“ dzieleniu po- 
Maja. P w,ÓZl do rodziny w Al. 3-go

taśtrofa8 w v l 3in!e‘ iza w botkach  ka-
samym * *  s' f  niemaI w" “ ejscu około Ifodr 22 el
JfawZ T a ,!^ k0,Ciki ^'J^now skiej Cze- 

w Piasecz-

W niedziele i święta 
PODWIECZORKI TANECZNE
od  godz. 17.30
W Y S 1 Ę P Y  A R T Y S T Ó W I

dzo poparzony na całym deSe J prze­
wieziony w stanie b. ciężkim dc szpi­
tala Przemienienia Pańskiego. Lżej­
szych obrażeń doznał jadący w paro­
wozie celem zbadania przyrzvn po 
przedniej katastrofy Stefan Rączko, 
lat 42, przodownik ochr. kol (St. Au­
gusta 6) którego lekarz pogotowia

po udzieleniu pomocy, przewiózł do 
ciotnu.

Samochód prowadzi! Czesław Koś- 
ieiewski. zam. p-zv ul. Młynarskiej 

Nr. U, Na miejsce katastroiy przyby­
ła brygada robotników, celem uprząt­
nięcia wywróconego parowozu. Poli­
cja prowadzi dochodzenia,

nie. laria„ ,i„ w rmsecz-
Jo Ul "onlń ^ ¥ szawy dojeżdżając 
orzeieżn*^ spostrzegł nagle
chód cfp-n przez Pr«ia rd  samo 
zahamńt 0Wy Nr- S5-920.Usiłował 

Parowóz- jednak było już 
f „P0 "  ‘ Udr zyl w samocho-
rzenla n f  karoserie. Wskutek zdt 
WŁ nnr- „°'VoZ Przew*Vc?» się do rn-
syskor/yt ,5,C 23 SObą waROn* który ceLin cfJ Szyn‘ Wskutek przewró- 
Bnrm-oi Parowozu pęki kocioł pełen 
S Jjcei wody. Maszynista został bar-

Zu c h w a ły w yc zyn  w ła m y w a c zy -

N a l ś c i e  n a  B a z y l i k ę
W niedzielę c godz. 7-ej pomoc-! nocnej grasowali w kancelarii wla- 

nik organisty w Bazylice Serca Je- ’ mywacze, którzy wytamali szuflady 
zusowego, Mieczysław Drosik, wcho- w biurkach i drzwi w szafach, po- 
dząc do kancelarii, mieszczącej się szukując prawdopodobnie gotówki, 
w przybudówce z prawej strony Ba- Następnie rozbili ikarbonkę, w któ- 
zyliki, stwierdził że podwójhe drzwi rej mogło się znajdować 2—3 zł. 
są wyłamane. Drosik niezwłocznie Z kolei włamywacze przeszii do są- 
zawiadołnii ks. dr. Antoniego Hlonda, siedniego pokoju mieszczącego kan- 
ten zaś — policję 15-Ro komis, i celarię ks. wikariusza, gdzie również

Próbka żyaowskiej tolerancji

Siub pod osłona polkli
N e o f i t k a  z w o l n i o n a  z  p o s a d y

Fabryka „Rygwar" na Grochówie 
(Gociawska 9j, której wtaAclcie- 
lami są zyazi,_ zatrudnia w charak 
terze roootników żydów (60 proc.) 
i Polakow (40 proc.).

Jedna z robotnic, żydówka Gryn­

berg, zakochała się 
ku, zatrudnionym^ w tejże fabryce. 
Motdzi postanowili się pobrać i w 
tym celu Grynberg przed 2 tygo­
dniami przyjęła chrzest.

Wiadomość o tym wywołała

G a r d e r o b a  d a m s k a
na płóczkttch do s zk la n e k

urząd śledczy.
Wówczas okazało się, że w porze

Na za sa d zie  w zajem ności
zatrudnie nie  obcych ze s p o łó w

W ministerstwie spraw wewnętrz­
nych odbyte się konferencja z udzia­
łem przedstawicieli Związku Muzy­
ków R. P. w sprawie obcych zeepo 
«°w orkiestrowych, których liczor w 

arszaw . ostatnio znacznie wzro- 
pozbawiając pracy polsKich nu- 

ykow i zwiększając hezrobocię w 
jCJ gałęzi pracy.
_ Na konferencji przedstawiciele M.

S. Wewn stwierdzili, ie  występy ____      ;
orkiestr zagranicznych mogą się od- nie posiadali jednak odpowiednichLuMinJł . . . łr,„-min iirnc r ułniamnntkpi .  i * \_t : _i . ___ —!

splądrowali szuflady w biurku.
Wreszcie po wyłamaniu jezcze  dwo 
je drzwi, złodzieje dostali się do
świetlicy druchen gdzie również
otworzyli szuflady w stole, lecz me 
znaleźli żadnych łupów.

Włamywacze zam;er/a!i prawdo- dom ycia naczyń f  szklanek "ujawnia
podobnie jeszcze po wyłamaniu czte­
rech drzwi i przejść,u po schodach, 
dostać Się do zakrystii, skąd prze- 
szliby do Bazyliki. Prawdopodobnie

bywać wyłącznie drogą wzajemności, 
tj. wymiany naszych muzyków na 
obcych Natomiaat w razie stwier­
dzenia odmowy możliwości pracy 
naszego zespołu pa terenie zagra- 
niemym, zezwolenia na przyjazd 
obcych orkiestr będą natychmiast 
cofane.

narzędzi, lub też byli spłoszeni, gdyż 
nie pozostawiwszy żadnych narzędzi 
do włamań — zbiegli.

Policja prowadzi dochodzenia.

Starostwo grodzkie śródmiejsko • I no moczącą się dnm„ garderobę dam- 
warszawskl- przeprowadziło nocną h i-, ską, zaś w barze „Zachęta" przy ul. 
stracjję sanitarno • porządkową pie-1 Królewskiej ujawniono pranie bieliz- 
karrt cukierniczych, hoteli i restaura-! ny w kuchni barowej, 
cfi, w czasie której stw ierdzono, że 1 W hotelu „Sława" przy ul. Chmiel­
na ogól piekarnie w śródmieściu poza nej 16, należącej do Władysława 
drobnymi usterkami są prowadzone Kietszkc, ujawniono pięć Riezameldo- 
czysto. wanych niewiast lekkiego prowadzę-

W itdwiarrti przy uL Marszalków- 1 nia się. Winri stwierdzonych wykro- 
skiej 132 (bilardy) stwierdzono wyjąt- czei, pociągnięci będą do surowej od- 
kowe brudy. Między'in. w płóczkach pow.edzialności karno - administra­

cyjnej. (ap).

Polaku, Więc- wśród żydów wielką burzę. W cza­
sie chrztu, który oabył się w ko­
ściele na Ramionku wejścia obsa­

d z ić  musiała policja a-lhec napiera 
jącego thimu żydów. W fabryce ży­
dzi opluli i zelżyli narzeczonych.
' Rodzina Grynberg i rabini zażą­

dali od dyrekcji fabryki natychmia­
stowego’ zwolnienia z pracy zarów-- 
no Więcka, jak i Grynberg, co ży~ 
dowscy dyrektorzy „R/gn-uru” skwa 
oliwie wykonali.

Onegdaj, w kościele na Ramionku, 
odbył się ślub, na który ze«zli się 
tłumnie mieszkańcy Grochowa i Ka­
mionka.

Strzelecki kluo sportow y
za k o ń c zy ł swój ży w o t

ŚRODA
• i8.00 _C“ S 1 P‘eśń 8*05 Dziennik por.poranku do północy" — kon* 
Cert z płyt. g 25 Utwory Fr. Couperin 
Jptyty). 10.00 Transmisja nabożeństwa z 
Krakowa 1130 Reportaż 11.57 Czas 1 
nejnaJ. 12.03 Poranek symfoniczny 13.00 

Fragment z powieści 
„U Jłodztiewic2 ówny P t. ..Tak zwani giupr . 13.30 Muzyka obiadowa Wyk,*
MaJa Orkiestr, F R i H 2achcrtó*„a 
•— śpiew M.45 Audycja dla wsi. IS S0 
Audycja dlr dzieci 16.05 Koncert kame­
ralny z udz. H Zholńskiej Ruszkuw 
akiej -  jopran 17 00 Odczyt o Kawale­
rii. 17.15 „Wlicza noc" (W święto Matki 
Boskiej Gromnicznej). 17-50 „Dobre ser­
ce matki" -  pogadanka. 18bo Muzyka 
taneczna (płyty) 19 30 Ostatni raz kolę- 
(*y — w wyKonaniu ch6,u „Echo" 19.45 
Wiadomości sportowe 20.00 Melodie ta­
meczne (płyty). 20.45 Dziennik. 20.55 Po- 
fadanka. 2J.00 Koncert chopinowski w 
Jyk- H Sztompkt 21.45 ..Wizyta u le- 
KiJŁ. -  skecz. 22.00 Muzyka taneczna. 
*8JS Dziennik I Kom. meteorol. |

21.00 Rzyn „Walklrla" -  opera Wag­
nera Tr z Opery Królewskiej.

21.15 Droi- fleh. Koncert symfoniczny 
z Queen's Hailu

CZWARTEK
6.15 Pleśń „Kiedy ranne" oJO Gimna­

styka. 6 40 Muzyka (płyty). 7.00 Dzien- 
n,k 7.15 Muzyka (płyty). 8.00 Audycja 
dla szkól.

11.10 Pieśni ludowe wielkopolskie.
1140 Haydn Wood — kompozytor i uy 
rygent (płyty). 11.57 Czoe 1 hejnał. 12.03 
Audycja południowe 15J0 Wiadomości 
gospodarcze 15.45 „Wędrówki muzycz-, cza8 Wspó!niłc złodzieja skradł waliz- 
?z 'e.ow yTM ^^skiego l ^ « n T a  zawierającą ubrania wartości 300
17.00 „wiedza i książką" -  odczyt. 17115 21. Zanim okradziona zorientowała
..Spiewniczek panny Mani" — ekka się obaj złodzieje szybko umknęli w
audycja muzyczno słowna. 17.50 Po- stronę Oprndti Saskiego,
radnlk sportowy l Wiadomości sportowe.

Na „zg u b n e ”
okradziono przyjezdną 

z Włodawy
Przed dom Królewska 21, zajechała 

dorożką Maria Dzięciolńwna, Drzyby- 
ia z Włodawy. W chwili, gdy zatrzy­
mała się w bramie t dwiema walizka­
mi, przechodzący mężczyzna zwrócił 
iej uwagę, ie wypadł iej z torebki ja­
kiś dokument. Dzięciolńwna odwróciła 
się, ażeby podnieść papier, a wów-

W okresie do dnu, 1-go paździer­
nika 1937 r. do dnia 20-go stycznia 
1938 r. decyzją Komisariatu Rządu 
zostały skreślone z rejestru nastę- 
jiuiące stowarzyszenia: -Amatorski

Klub Sportowy Związku Strzeleckie­
go (A  K Z, S.) Instytut Praktycz 
nej Wiedzy Gospodarczej, Stówa-

18.10 Skrzynka ogólna .. 35 Audyctr dla 
wsi 19.00 Oryginalny Tech Wyobiażrd: 
„Pokusę" - wucnowlsko Z Maryni.w- 
SKieyo. 16 46 Ottorinn Respight: Toccata. 
*115 Wierrói opeietKowy w wyk Małej 
Orkńes-ry F K M Karkowskie) I Po­
pławskiego J chóru P R 21.45 .X  mo­
jego war natu' — uktc litr, ackl M 
Rusinka. 22.00 Koncert Stow. Miłośników 
Dawnej Muzyki. 22.50 Dziennik i Kom. 
meteorol.

NAJCIEKAWSZE AUDYCJE 
17.15 „tpiewalczek panny Mani** —

audycja muzyczna.
19.00 „Pokusa" — słuchowisko, 
20.05 Wieczór operetkowy.
22.00 Koncert Stowarzyszenia Mi­

łośników Dawnej Muzyki.

I D N I I ;  « N I I
^ = m  CH1ić'.NA 26. te* 201-1 

TRąBACHA ?. tej. 298-74
iw i  k o b i  w ł a s n a

J A N  P A R A D A

ryszenie Biaiocerkiewlan, T-wo 
Opieki nad Zwierzętami R. P„ Klub 
Sportowy „Maraton” , Kółko Myś­

liwskie „Kos”, Polskie Towarzystwu 
AmCrykanistów, Kasa Przezorności 
i Pomocy Pracowników T-wa .Biblio­
tek Publicznych w Warszawie, T-wo 
Pomocy d*a uczniów Szkół Zgroma­
dzenia Kupców m. st- Warszawy, 
Związek Właścicieli Autobusów, 
Związek Upoważnionych do Parce­
lacji, Kasa Samopomocy Koleżeń­
skiej Pracowników P K. P. w War­
szawie, T-wr Przyjaciół Artyslycz 
negc Rękodzieła W si T-wo Rozry­
wek Godziwych. T-wo Przyjaciół 
Powązek.

Wjpadek ten jest charaktery­
styczny dla mentalności żydów, któ­
rzy z jednej strony podnoszą gwałt, 
gdy Polacy chcą się od nich odciąć, 
oddzielić, stwarzając dla nieb ghetto, 
a z drugiej strony faktami potwier­
dzają sami istnienie całkowicie 
odrębnego świata żydowskiego.

Choroba
przywieziona z Pers)l
Lekarze stołeczni badają wypadek 

tajemniczej choroby skórnej na jaką 
zapadła mieszkanka Łodzi, córka 
znanego przemyŁlt'wca branży spo­
żywczej Z. Jest to rzadki nypadek 
egzemy skórnej, przypominający 
poniekąd objawy trądu Jak ustalo­
no, choroba ta wytrkła wskutek za­
każenia łut--era importowanym a 
Persji. W związku z tym swróeena 
będzie uwaga na dezynfekcję skórek 
futrzanych importowanych t  za 
granicy.

K T K S  P A C X K I  »»o *  Cukiernia A . L E Ż A N S K I M#R5,Î S g S “  "

NAJCIEKAWSZE AVD\CJE
10 no Nabośnństwo z Kościoła Ma­

riackiego w Krakowie.
13.10 Koncert rozrywkowy.
17.00 Z i — |ów polskiej kawalerii 

■ekklej . odczyt.
I * 13 „Wilcza noc”  — tudycjŁ mn- 

sjezna.
*1.0o Koaeert cuoplsowski. Gra 

®8«ryk Sztompka.

WARSZAWA D.
13.00 Muzyka organowa (płyty). 14,10

,  -  ZAPACHÓN'
s„ a « f o o o o « i o s ó ^

E U N I C E ^

Odpowiedzi redakcji
Czytelnik ABC — Komunikatywtąa»unn *Kiy ty/ , (1,11) n - « ri 1 1 - - 1 «

Koncert rozrywkowy (plvty, 15.10 wia- Związku Polskiego v.r sprawie puśred-
domości sportowo. :515 Muzyka tanecz- niftwa w interestch ukazują się i bę-
ni w wyk zespołu M 'mowskiego I M. dą się nadal ukazywały co pewien
Wróblewskiego 13M Koncert solistów, -zas
L®.®?.. “ “ wltl.L -klta_.*Płyty)- 19 55 *3ycie g Grójec —

Z tycia A. Z. S.

Zaprawa wlollarska w  A . 2 .  S.
dta w szystkich akatiem k ó w

W  końcu b. r  sdbeda się trądy- ślarskiego bvłeęo mistrza 
cyjne Międzyuczelniane Regaty Wio p. H. Budzińskiego, 
ślarskie organizowane przez A. 21.
S. Warszawa.

Europy

3, War-zawr IL
łluriJ? ^•smenty z oper (płyty). 16.00 
1)«= salonowa. 22.00 „Humor za ku-
<p^tr ~ felleton n  15 Muzyka lekka

kulturalne. 22.00 „Piękna v iyclu co­
dziennym" -  felieton. 22.15 Muzyka ta­
neczna (płyty,.

AUDY-JJŁ KRÓTKOFALOWE 
24.00 1. Dziennik, t  Pogadanka. 3. 

Pieśni ludu wielkopolskiego. VI irvka lu­
dowa. 4. Co przyniosłr poczt z źa oce. 
nu? 5. Nasi piosenkarze. Wyk. E. Bodo. 
J. Brochwtoówna. T. Faliszewski. Z 
Temó M Focs. S. Witas, A Asti-n. W.

rzystamy.
z wiersza nie sko-

Chcąc dać możność wzięcia w 
nich udziału jaknajszerszej liczbie 
akademików Sekcja Wioślarska A. 
'Z. S. organizuje Kurs nauki wiosio 
wania dla nowicjuszy i zaawanso­
wanych.

Kurs ten rozpocznie się 15-go lu- 
tegc b. r. i trwać będz:e aż dc 
chwili regat t. j. do końca maja.

Treningi będą prowadzone przez 
wykwalifikowanego trenera wio-

J. AUDYCJE kr ó tk o fa lo w e
*P0rrt„ 1 Dziennik 2. Co ałychaó 

cle Polskim

barska
AUDYCJE ZAGRANICZNE 

W — ......  3. Ostatni raz kolędy— »#,0f Monachium. ..Ba) w ope- ze" —
Boska ^ Ch*ru Makiakiewicz- 4 Matka operetka Heubergera.
Potnnt omhiczna - pogadanka. 5 Za- 19.30 Sztokholm. ..Europa śpiewa" __
Wyk i uśmiechy, nastroje I tzy potpourri muzyczne.

, _G°dlewska. A Bogucki. A. 20.30 Sztokholm. „Tristan i Izolda” —-T-.nsp to* "-*—•
gadank. z ygadlr> 6

X V III  B A L
Warszawa swaj Politechnice

„Wawel" -  P°- 
forienj*® , w Języku angielskim 7 Na 
Zuro 8 *r« Margertta Trombini-Ku-

13.30 ACP VC,e ZAGRANICZNE 
Wlnd*r,ru.. rtBa' „Wesołe kumoszki z, 

19.45 Sof, ~ ^Pera Nlcolarego 
89-00 Ber "Carmen“  -  opera Bizeta. 

n'e’ _. 'v >?*uenster. Koncert abona- 1 
Bratl^T Scherchen.

_  80.55 Wi»i f Wa- Koncert oymfen.czny. 
“ 5t  Franz * Koncert symfoniczny. Andre-

opera Wagnera. Akt II Transm. z Ope­
ry Królewskiej.

20,45 Radio Romania. Koncert symfo­niczny. Dyr. Perlea.
21.00 Monte Ceuer! Koncert symfo­

niczny. Dyr. Piętro Mascagni.
21.00 Mediolan. „Zygfryd" _  opera 

Wagnera Tr z Opur< Królewskiej
21.30 Radio Paris. Koncert symfoniczny
22 2, Droitw-ch. Koncert Chcpmowski 

w wyk. M Oriokra (fortepian).
23.10 Bruksela franc. Koncert rjocnj z 

udziałem pianisty Ignacego Blochmana

5 L U 1 Y  38

GIEŁDA j b o z o w a

! clciićnia gicld » arszawskich
H E H IĘ 2 M A

ia 8935. J2°'andia 295.00; Brukse- 
kl-70: 1 lsk 100.00; Helsinki
L i£dna ńnm" 26-45: Nowy J°rk 5-27
5.27 1 Pd. ,wy -lork (kabel)
Pr»ga i S RoV ° 132.95; Paryż 17.36; 
bych 122.3n Slt°kholm 136.45, Zu- 

P&piery n 
“ jSest. i °Centowe: 3 proc. prem.
prem- uo- 11 em- S1-50- 3%
? “ *• 00.5r h ser- 1 em. 90.00, II
k0nsołiH-„’„ 1 °*aro ■

e»t największą ł najwspanialszą Imprezą karnawałową, gdyż do- 
ból towarzyski zapewniają ściśle kontrol wane imienne zaproszi 
nia. 40.000 m. kw. powierchn .1 łanecznej 20 sal artysl> oznie de­
korowanych. 7 orkiestr, W. WI kosza, 2 Lewandowskiego, dy * ze 

sptńy puikn „Dzieci Warszawy*, ludowa Kopki I inne. 
Zaproszenia u Gospodarzy w hallu Politechniki tel. 888-60 i 8-49-93. 
Bilety: Wojskowe, urzędnicze i studenckie 6 zł., normalne $ z!, 

łącznie z podatkami

WALNE ZEBRANIE 
AZS u WARSZAWSKIEGO

Termin walnego zebrania AZS u 
warszawskiego został wyznaczony na 
1-Ł 11. w gmachu głównym Politech­
niki Warszawskiej audytorium X 
goń z. 18.

SEKCJA ŻEGLARSKA
Y.icht Club Polski of arowa! sekcji 

żeglarskiej AZS-u piękną banderę, 
w dowód uznania dla jej pracy.

AZM BĘDZIE NALEŻAŁ 
DO CENTRALI AZS-ÓW7

_Na zebraniu połączonych Prezy­
diów Rady . Zarządu Głównego oraz 

i Prezesów okręgów LMK w dyskusji 
j nad wychowaniem morskim młodzie­
ży uchwalono że... mołdzież akade-

Kun obejmuje;
1. Naukę wiosłowania na wio­

ślarskim basenie Zimowym AZS-u.
(Wioślarska 8 obok mostu Ponia­
towskiego).

2) Wyjazdy na wodę na łodziach 
klubowych AZS-u pod kierunkiem 
trenera Przewidziane są wyjazdy 
na następujących łodziach: Czwór 
ki treningowe, dwójki półwyścigo- 
we, czwórki półwyścigowe, czwór­
ki wyścigowe i ósemki.

Uczestnicy kursu mają prawo 
bezpłatnego uczęszczania na gimna­
stykę AZS-u w sali F. D. A. Aka­
demicka 5.

Dla uczestników kursu w razie 
większej ilości chętnych zostanie
zorganizowany specjalny kurs n a - j micka repr-.zentowaia jest w szere- 
uki pływan:a na basenie F. D A. ; Racb L'gi niedostatecznie..., a w 
Akademicka 3 zt dodatkową opłatą j -^czegoiności Akademicki Zw ązek 

W kursie mogą brać udział wszy ! ^ ° rskj , R . P- ^ st ^ y t  slaby liczebnie
V nkaHeminv w .-Im I., n e*.° dz,ata,n0.sr n,e obejmuje WSZJ-st

Konsoikia’ .“ Olarowka 42.00; 4 proc, 
Be) 65.75 >jna (większe) 68 00, (drob 
y nę*rzna ’ 4 ' pól proc. we-
24'88: ? Pror a" 6 5 (PO I W d. )
P o ■ k0'ejow‘a k“ n*ereyjna 68.75; 5 

3 proc konwersyjna 66.25. 
funt- 80.00- - 'kred przem. poi. 
5 syar- kunón -u ^ oc- z*emskie dolar. 
J|le )>ena V 4 * P01 Proc- zlem Warszau-,, , ..r-^O — 62.7^; 5 proc.»rszawy [ im ,

2 £ "  - 69.25.
62.75.

Pscen.ra iedno'ita 75 29 25
zbierana 28.25—28.75 żyto I t. 21.75 
— 22.25, owies 1 st. 21.75 — 22.25, 
II st. 20-00 — 20.50; jęczmień ,bro- 
,arn> 21 76 8z Zj , ,ę,

scy akademicy bez względu na 
przynależność do innych klubów 
sportowych i bez obowiązku zapi­
sywania się do AZS-u.

Dla członków AZS-u (bez wzglę­
du ’ :a sekcję) kurs jest bezpłatny.

Dia akademików niezrzeszonych 
w AZS-ie opłata wynosi zł. 2 za 
cały kurs.

Zapisy przyjmuje 1 udziela in 
formacji Sekretariat AZS, Polna 
50, godz. urzęd. codziennie 10— 12 
i wiecz. 18—20 prócz sobót, tel 
8-33-06, lub wprost na basenie zi­
mowym AZS-u przy uL Wioślar­
skiej 8 w godz. 18—21.

kich wyższych uczelni i ogranicza 
sie prawie wyłącznie dc żeglarstwa. 
Należy poczynić starania, by zwią­
zek uzupełnił swą nazwę słowami 
„i Kolonialny” , odpowiednio roz­
szerzył te; en swych zainteresowań i 
wstąpił gr naiainie do Ligi...

Nic nie stoi na przeszkodzie, by 
w tym układzie związek wydzieli! 
dziedzinę sportów i żeglarstwo w 
osobne sekcje, Związane organiza­
cyjnie z Centralą AZS-ćw,. tyle 
powiedziano na zebraniu LMK. jak 
na ten projekt zapatrują się ‘AZM i 
Centrala AZS ów dotychczas nic nie 
wiadomo.

Wtadomości yosjtodarcze'
Berlin zw yc ię ża  Śląsk 4:1

W poniedziałek późnym wieczo- 0:1) Jedyna bramka dla Polaków

ROKU BUDŻETOWYM 
Z nowych kredytów budżetowych 

19-50 — ‘ i).75; groch polny przewidywanym jest wyasygnowanie
27 uli — 28 DO; Vicluru» 29 00 — 30.00 poważniejszych funduszów
•ubin niebieski 14.76 -  16 26 żółty
15 25 — 15 75; rzepak zimowi 56 50 
- 57 50 ietn; 64 50 — 45 50 rzepik 

zimowy 52 60 — 53 50 .etui 52 60 
53 60 siemię niane hasro 90 nr--, 
48.00 — 49.00, koniczyna czerw, sur.
Hlllllll II" INI K..||||-ZVD« l> ||„ 2!llMif)

. . .  na na­
prawę drog w rożnych miejscowo­
ściach Polski. W roku 1938-39 na 
konserwację dróg

„ ___  muszą składać de­
klaracje o dochudzie do dnia 1 marca.

o ż y w i e n i e  w  p r z e m y ś l e
; ER AM LUŹNYM W GORLICACH 

Przemysł ceramiczny w Gorlicach 
na skutek wzmożonego rozwoju bu- 
aowdictwa w Centralnym Okręgu

rem odbył się w pałacu sportowym 
w Berlinie międzynarodowy mecz 
hokejowy pomiędzy reprezentacją 
Śląska i kombinowaną reprezenta­
cją Berlina. Zwyciężyła drużyna 
niemiecka w stosunku 4.1 (2:0, 2:0,

padła w ostatniej fazie gry w cza­
sie zamieszania pod bramką ber- 
lińczyków 

Ogółem Śląsk rozegra! w Berli­
nie trzy mecze wywalczając jeden 
remis i ponosząc dwie porażki.

Konserwację dróg przesnaczonvch A , oenr-rain/m ułtrygu
będzie 20,000.000 zł., co w por->wn • p.rze,«y^owym, doznał dalszego

* _ i , A  Y  Y) TI IDf. 1 n  u l  ww „ I m  W  O.niu z latami poprzednimi stanowi 
podniesienie wydatków na cel po- 

oon no. ^  i • u- , ■ wyższy prawie o 30 proc. Naprawa
n niebieskiej S8.00_ — drog dotyczyć będzie w pierwszym

, rzędzie najbardziej uczęszczanych 
szlaków ruchu automobilowego.

CZY BĘDZIE PRZEDŁUŻONY

90.00, mąka pszen. g. i 44.50—47.00 
g II 32 50 34 W. i .istpwna I9n0
— 20.00; żytnia gat. I 32.75 —

Akcje; - " '  1 ";>3 *••) 63.00 
‘mi,^ne> u l " \  polski l Ul.O 
ę.kkru 3)25 ’ Warsz. Tow, Fabr.
| S :  „ ( O l S r j ^ J i E S

rowiec 56.50 -

50; 2 y r a r d ó w

56.25; Sta-

33-5W ”  23-75, ~  24.75, razowa TERMIN ' SKŁADANIA ZEZNAN
2-j.OO — J5.75, otręby pszenne grube O DOCHODZIE

- lc' ih _’V

cżywienja. Wzrosło mianowicie za­
potrzebowanie na piece kaflowe, któ
rych ostatnio zamówiono kilkaset.
BILANS RUCHU POCZTOWrEGO

S c h i n d l e r  t r z e c i
w  biegu zja zd o w y m  w  M a trah aza

W pOntedzia* >k rozpoczęły się na 
Węgrzech _ w Matrahaza międzyna­
rodowe mistrzostwa narciarek.c Wę- 

W GDYNI gier. Pierwszego dnia odbył się biez
Gdy*11 zjazdowy na 3800 mO 'cmnlc- pracy i rozwoju twym zjazdowj na 3800 m. przy roznicv 

za rok 1937 świadczyć może r, esły- wzniesień 620 m. Startowali 
(hanie wzmożooy ruch pocztowy, ciarZe 8-miu państw P ierw si
którego bilans wynosi 26 radionow sce 2a|ą{ Włoch Passet w T ‘

 . Organizacje kupieckie podjęły sta przesyłek pocztowych, w tym 13 mi- 4:18,2 przed Szwajcarom p .81.®
miałkie 15 75 _  l G 25: żvtnie 13 50 rania w sprawie prolongaty terminu lionow przuriyłek nadeszłycn i lo  mi- 4:21,8. racioh
—14.00. makuchy lniane 21.75-22 25 ;kiadama zeznań dla wymiaru pań- lonów przesyłek odebranych. W ru-
rzepakowa 18 60—19 00, śruta sojowa stwowego podatku dochodowego zaj chu te.egraficznyiti nadano 121 tys. Z Polaków Schindler zaiał

^ ' E ■* rna prasuwłina (żvt 1937 r. Zabieg t» zm.orzajfi do prze-j depesz^ebrano llS^tysięcy depesz miejsce na 54-ch startujących** 2ft„ „ „ - 475  *'< ” •« praV,iwana" (*vt 1937 r. Zabieg t» zmierzaj* do pr-JF ■ depesz odebrano 112 tysięcy depesz miejsce na - , -v „  . .
ma) 7,25 — 7.75, siano słodkie pra- dłużenia terminu składania zeznań ( Poza tym nadeszło 188 tys. przeka- wodników, osia^aiac ryaa 4 *9? 9 
suwane 11.50 _  12.00, prasowane przez prowadzących prawidłowo księ, zów pocztowych wysłano natomiast 6-ym miejscu sklasyfiUował sie Rn 
9.00 -  10.00. , gi handlowe do dnia 1 kwietnia. 274 tysiące przekazów. chenek w czasie 4^7,8. Trwci z

Polaków
miejsce zajął 17-teJan Marusarz 

czasie 4:40.

Chm ielewski
przechodzi 

na zawodowstwo
ŁÓDŹ i. 2. Dziś bawił w Ło­

dzi Zbyszko Cyganiewicz, celem 
podpisania kontraktu ?,e znanym 
bokserem Chmielewskim, które­
go zabiera do Stanów Z jedno­
czonych.
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B o j ó w k i  ż y d o w s k a
z m a s a k r o w a ł a  b e s t i a l s k o  P o l a k ó w

Jedna z osób nieuleczalnie chora
P rzed sądem ok ręgow ym  sta­

nęła bo jów k a  żydow ska, która 
dokonała  napadu w e w rześniu  ub. 
r. na braci W itolda i H enryka 
Tuszko w .

Napastnicy niespodziewanie za­
atakowali Tuszków, którzy spo­
kojnie szli ulicą w  kierunku ogro­
du Saskiego. Witold Tuszka zo­
stał ugodzony nożem w  okolicę 
mlecza pacierzowego, brat zaś je ­
go Henryk doznał poważnego 
wstrząsu od uderzenia pałką w 
głowę. Bojówkarze nadal bili i 
kopali leżących na chcdniku. 
aż w reszcie przechodn ie  podn ie­
śli głośny  alarm  i w ów czas n a­
pastnicy rzucili się do ucieczki.

P o lic ja  doraźnie p rzeprow adzi­
ła ob ław ę w  ok o licy  ul. E lekto­
ralnej, spodziew ając się, że tam  
u k ryw ają  się człon k ow ie b o jó w ­
ki. Istotnie w  jed nej z bram  d o - j 
m u na ul. Z im n ej zatrzym ano i 
trzech  człon k ów  bo jów k i, Szlam ę 
M ocnego, Joska E ronow icza i J o - 
ska M ironera %

O bie o fia ry  napadu rozpoznały  
zatrzym anych  sp raw ców  pobicia, 
jak  rów n ież i przygodn i św iadk o­
w ie  zajścia. W itold Tuszka do­
tychczas znajduje się w szpitalu 
w  stanie beznadziejnym. W sku­
tek odniesionej rany doznał on 
uszkodzenia mlecza pacierzowego 
i utracił władzę w  obu nogach.

Bestialska zem sta
sublokatorki

LWÓW, 31. 1. Wypadek bestial­
skiej zbrudni zanotowany został w 
Stanisławowie. Maria śnieżowska z 
zemsty za to, że gospodyni jej Ste­
fania Żurakowska wypowiedziała jej 
mieszkanie jako subiokatorce, pod­
paliła w czasie nieobecności gospo­
dyni 2 worki wiór i w ten sposób 
spowodowała śmierć przez uduszenie 
znajdującego się w mieszkaniu 5-let- 
nlego ukochanego dziecka Żurakow- 
jkiej

C złonkow ie b o jó w k i w yp iera li 
się w in y  przed sądem  ok ręgow ym  
a obroń cy  ich usiłow ali zbić z tro ­
pu św iadk ów  oskarżenia, any ci 
nie m ogli kategoryczn ie < rozpoz­
nać oskarżon ych  sp ra w ców  napa­
ści. M im o to wina dwóch b o jów -

karzy została dowiedziona i sąd 
skazał Szlamę Mocnego i Joska 
Fronowicza na umieszczenie w  
domu poprawczym, jako m łodo­
cianych przestępców. T rzeci o -  
skarżony M ironer uzyskał w yrok  
uniew in n ia jący

Zwycięski atak powstańców
Kopalnie ołowiu w  Santa Barbara

w  rękach w ojsk narodowych
S A L A M A N K A , 31. 1. K om u n i­

kat g łów n ej kw atery  gen. Franco 
donosi:

N ieprzy jacielsk ie  natarcie na 
odcinku  Jaca zostało z w ielk im i 
stratami przeciw nika odparte, je -

•  m  D A N G L A  Szpitalna 7 najlepsze kolacje 
n a b i a ł o w e

„Z am kn ąć pa ła c ch im er“

R o z w i a n y  m i t
o  i b i o r o w n i n  b e i p i e  ^ e ^ w i e

GENEWA, 31. 1. P r z e d s ta w i-1 2) że wobec tego obowiązek
ciele k ilku  państw  złożyli dzisiaj przeprowadzenia sankcji pociąga 
deklaracje, stwierdzające, że od■■ ' za sobą poważne niebezpieczeń- 
tąd odmawiają" m ocy przym uso- stwa,
wemu obowiązywaniu art. 16, 3) że system sankcyj ekono-
paktu Ligi Naroduw w  dziedzinie m icznych okazał się zupełnie nie­
stosowania sankcji. | skuteczny w  jedynym  wypadku,

O św iadczenia te o
rzędnej ,wadze dla dalszej

pierwszo- 
dzia-

łalności Ligi Narodów, w ażn ie j­
sze od  dek laracji w yp ow ied z ia ­
nych  na 100-tnej sesji R ady  Ligi, 
zgłosili p rzedstaw icie le  tych  
państw  w  czasie dzisie jszych  o b ­
rad kom itetu  28.

kiedy go zastosowano,
| 4) że faktycznie istniała zaw­

sze swoboda stosowania sankcji.
I Państw a te w  dek laracjach  ró ż ­

nych  co do argum entacji doszły  
do w spóln ego konkretnego w n io - 

i sku, a m ianow icie, że odtąd nie 
uważają się za związane artyku-

System sankcji zawiódł |łem 16; P ™ w idu jącym  przym u-
*  1 ! sow e stosowanie sankcji ekono-

Komitet ten zajm ujący się — ; m icznych przez członków Ligi
jak wiadom o sprawą -reformy .Narodów,
paktu Ligi Narodów, przeprowa­
dził w dalszym  ciągu  dyskusję 
nad raportem  lorda C ranborne ‘a.

Z  okazji dysku sji tej zabrali 
głos przedstawiciele Szwecji, 
Szwajcarii i Holandii, kwestionu­
jąc m oc obowiązującą artykułu 
16, wychodząc z założenia, że:

1) Liga Narodów nie może sku 
tecznie działać wskutek opusz­
czenia jej przez szereg państw,

Rząd przejmuje od gnrin
w yp ła tą  dodatku m ieszkaniow ego

d l a  n ?  u c z y c i i iii
W uzasadnieniu stwierdzono, że o* 

bowiązek wypłaty dodatku na miesz­
kanie nauczycielom w dobie kryzy»u 
ze Skarbu Państwa na samorząd gmi­
ny, obciążał nadmiernie gminy, wy­
płata dodatku w gminach wiejskich ' 

kwietnia 1938 w gminach wiejskich, mniejszych miastach pochłania do 60 
od dn. 1-go kwietnia 1938 w mia-; proc. wydatków na oświatę, hamuje i 
Stach niewydzielonych z powiatowych j  budownictwo szkolne, ponadto w slab-1 
związków samorządowych i od dnia1 szych gminach powoduje zaległości 
1-go kwietnia 1940 — w miastach po- w wypłacie dodatku, co w przykry

Rząd przedłożył Sejmowi projekt u- 
stawy o przejęciu przez Skarb Pań­
stwa wypłaty dodatku na mieszkanie 
dla nauczycieli szkól powszechnych. 
Wypłatę tę przejmuje Skarb w nastę­
pujących terminach: od dnia 1-go

P o  tej sam ej lin ii szły także 
oświadczenia delegata polskiego, 
który stwierdził, ze w  obecnej 
sytuacji stosowanie sankcji musi 
być przeprowadzone w  sferze 
swobodnej suwerenności i decyzji 
poszczególnych państw.

Cios w pakt Ligi
W  ten sposób stw ierdzić n ale­

ży , że bez w zględu  na dalszy 
przebieg  dysk u sji i ew entualne 
u ch w ały  kom itetu  28 L iga N aro­
d ów  znalazła się w  ob liczu  faktu  
dokon an ego o d on iosłym  znacze­
niu polityczn ym . M otyw em , k tó ­
ry  skłonił państw a, zw łaszcza 
m niejsze, do przyspieszenia bie­
gu w ypadk ów  i jasnego postaw ie 
nia spraw y, by ła  obaw a przed

niebezpiecznymi komplikacjami, 
mogącymi wyniknąć ze zbioro­
wego bezpieczeństwa w  ramach 
instytucji liczebnie ograniczonej, 
tym bardziej, że istniejący stan 
prawny zawsze stwarzał m ożli­
wość narzucania państwom de­
cyzji wielkich mocarstw pod po­
zorem akcji, opierającej się na 

| pakcie Ligi Narodów.

.' Desinteressement Austrii
j Duze w rażenie w yw oła ło  tutaj 
‘ rów nież ośw iadczenie delegata 
| austriackiego, k tóry  ogran iczy ł 
I się jed yn ie  do zaznaczenia desin- 
i teressement sw ego rządu, zaró- 
j wno w  debacie, jak  w  ewentual- 
, nych uchwałach Kom itetu 28, 

lapowładając, źe w  głosowaniu 
; udziału nie weźmie.
| D yplom atyczn e sform u łow an ie  

stanow iska zostaw ia drogę  otw ar 
tą do w szelk ich  interpretacji. W 
k ołach  austriackich  i w ęgiersk ich  
tłum aczą ośw iadczenie to w  ten 
sposób, że Austria, wobec nie­
obecności W łoch i Niemiec w  L i­
dze Narodów jakąkolwiek dy ­
skusję w  sprawie reform y paktu 
uważa zu nieaktualną.

Zamknąć „pałac chimer”
P A R Y Ż , 31. 1. „B pm ba ch iń ­

ską", jak  n azyw a ją  tu w ystąp ie ­
n ie W ellingtona, w praw dzie  nie 
w ybuchła , ataki jed n a k  p rzeciw ­
ko L idze N arodów  prow adzone 
są w  dalszym  ciągu na łam ach  
w ielu  pism  tutejszych . D epu to­

w an y  Y barn egarey  jeSt zdania, 
iż najwyższy już czas zamknąć 
len „pałac chim er", którym jest! 
gmach Ligi Narodów.

N aw et um iarkow ane lew icow e  
dzienniki, ja k  „H om m e L ib rę", 
w idząc przyszłość L ig i N arodów  
w  n iezbyt ja sn ych  barw ach , za­
leca ją  ja k  n a jdalej posuniętą 
ostrożność.

den batalion  w o jsk  rządow ych  
został kom pletn ie  rozb ity .

Wojska powstańcze przeprowa­
dziły wczoraj pełną sukcesów op* 
rację na odcinku Granja Torre- 
hermosa, opanowując szereg waż­
nych strategicznych w zgórz I 
przełamały front nieprzyjacielski 
zadając przeciw nikow i duże stra­
ty.

Kbpalnie ołow iu w  Santa Bar­
bara dostały się w  ręce wojsk 
gen. Franco, które poza tym  zdo­
b y ły  bogaty  m ateriał w o jen n y  m. 
in. 15 k arab in ów  m aszyn ow ych , 
312 karab in ów  oraz zięły  do nie­
w o li 242 n ieprzy jació ł.

L otn icy  bom ba rdow a li wczoraj 
skutecznie siedzibę kw atery  g łów  
nej w o jsk  rządow ych  w  B a rce lo ­
nie, w  odw ecie  za ostatnie bom ­
bardow anie Salam anki.

O dzia ły  pow stań czej a m u i po­
łu dn iow ej rozb iły  fro n t p rzeciw ­
nika na przestrzeni 20 km . szero­
kości i 10 km . w głąb . Rezultat 
ten został osiągnięty  po 4-godzln - 
nych  w alkach.

Całe w zgórza  P edroso  zn ajdu ją  
się w  rękach  pow stań ców .

W  s z a & e  z a z d r o ś c i
p o ło ży ł trupem  narzeczoną

zostałych. sposób odbija się rut sytuacji nauczy* 
cielą.

Dodatkow e kredyty
na podróże i samochody

POZNAŃ, 3i 1. W niedzielę wie­
czór była jedna z restauracji w 
Gnieźnie widownią krwawej tragedii.

. Mianowicie przybyły do tej restau­
racji 20-lctui czeladnik piekarski 
Witold Jaszkiewicz w towarzystwie 
17-letniej narzeczonej Janiny Mazur 
kiewicz i Mariana Wiśniewskiego, 
wyaobył nagle rewolwer i strzeliw-

Rząd przedłożył Sejmowi projekt 
ustawy o dodatkowych kredytach 
na r 1937-8 w łącznej sumie 13 mil. 
188 tys. 625 zł. Kredyty te są prze 
znaczone między innymi na wydat­
ki związane, z reorganizacją gabi­
netu wojskowego Prezydenta R. P., 
aa policję państwową, na podróże, 
oraz na zakup samochodów, a mia­

nowicie: dla marszałka Senatu — 
25.000 zł., dla centrali Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych —  21.000 zł. 
i dla Komisarza rządu m. Warsza­
wy, oraz dla wojewodów lubelskie­
go i wołyńskiego, wraz z wydatka­
mi na utrzymanie tych samocho­
dów — 90 000 zL

szy do Mazurkiewiczówny 3-krotnie, 
położył ją trupem na miejscu. Na­
stępnie zranił Wiśniewskiego w r^- 
kę, po czym skierował brou do sie­
bie, raniąc się ciężko w głowę. Jasz- 
kiewicza przewieziono do szpitala, 
gdzie wkrótce odzyskał przytomność. 
Stan jego nie jest groźny "Yagedia 
wydarzyła się prawdopodobnie na 
tle zazdrości.

K a ż d y  k u p ie c  p o l s k i  p o w in ie n  c z y t a ć
TYGODNIK HANDLOWY

ORGAN STOWARZYSZENIA KUPCÓW POLSKfCK 

Warszawa, Zielna 50
Egzemplarze okazowe na żądanie

Nowy rząd narodowy
z  gen. Franco na czele

Pojedynek licytacyjny o ziemie
m iądzy Czechem i Niemcem

Gen. Skoblin false Dubów
udekorow any orderem  sowieckim

• PRAGA, 31. 1. W miejscowości
Stecken w Sudetach od kilku dni od- 

,bywa się licytacja, która przybrała 
' charakter prawdziwego pojedynku li- 
cytacyjnegeo pomiędzy Niemcami i 
Czechami o nabycie gospodarstwa, 
które dotychczas byio w rękach wła­
ściciela niemieckiego i które ludność 
niemiecka Sudetów pragnie obronić 
przed przejścem w ręce licytantów.

R Y G A , 31. 1. W  tutejszych  k o ­
łach  em igracji rosy jsk ie j w ielk ie  
w rażenie w y w oła ły  rew elacje  
dziennika szw edzkiego „N ya  
D agligt A lleh a n d a", k tóry  z
ok azji u dekorow an ia  orderem

Posiedzenie senatu

czerwonego sztandaru Andrzeja 
Dubowa, rzekomego agenta 
MKWD (daw ne GPU ) twierdzi, 
że pod nazwiskiem Dubowa ukry 
wa się nie kto inny jak sławny 
z afery porwania; gen. Millera 
ex-generał białej armii Skoblin.

W edle relacji szwedzkiego 
dziennika, D ubow -Skoblin uciekł

Po pierwszym dniu licytacji zosta­
ło na płacu dwuch licytantów. Jed­
nym z nich jest redaktor niemiecki 
Wannenmacher drugim przedstawi­
ciel czeskiego towarzystwa finansowe­
go —  Józef Pavlik,

Gospodarstwo, którego wartość o- 
ceniana jest na 80-000 koron osiągnę­
ło już w czasie licytacji kwotę 180.000 
koron.

ST. JEAN DE LUZ. 31. 1. W 
Burgos wydano ustawę reorga­
nizującą rząd Hiszpanii powstań­
czej i wprowadzającą instytucję 
normalnych ministrów.

N ow y rząd hiszpański przed­
stawią się postępująca:

Prezes rady ministrów gen
Franco, wiceprezes rady m ini­
strów i min. spr. zagr. hr de 
Jord ano, minister kultury i oświe 
cenią publicznego Sainz R odri- 
guez, minister gospodarki naro­
dowej Suanzes, minister w ojny
gen. Orgaz, minister marynarki
—  wiceadm irał Cervera, m ini­
ster lotnictwa gen. Kindelan,
praca i organizacje zawodowe .—  
Gonzales Buenos, porządek pu­
bliczny —  gen. Martinez Amido, 
sprawy wewnętrzne, prasa i pro­
paganda Ser rano Suner, roboty 
publiczne —  Alfonso Pena albo 
jeden z fachow ców , rolnictwo —  
Beunza, sprawiedliwość —  hr. 
Rodezno, minister stanu bez teki
—  Fernandez Cuesta.

Jest r/eczą  znamienną, że do 
nowego rządu weszli dwaj prze- 
wodcy dwóch dawnych wi.elkich 
partyj, obecnie połączonych, któ­
re od lipca 1936 r. popierały 
ruch powstańczy. Są to: wódz

falangistów Fernandez Cuesta i 
wódz tradycjonalistów, czyli łrar- 
listów, hr. Rodezno. Minister spr. 
wewnętrznych, prasy i propagan 
dy Serrano Suner jest szwagrem 
gen. Franco.

Z ja zd  O . M . P .
w  W arszaw ie

W niedzielę odbył się zjazd Or- 
ganizacyj Młodzieży P racującej, 
w którym wzięło udział około ty­
siąca uczestników. Przemówienie 
wstępne w ygłosił pos. Hoppe, w  
którym między innymi stwierdził, 
że pogłoski o łączeniu się O. M, 
P. z tą czy inną grupą, mera* 
złośliwe, nie mają znaczenia. Waż 
ne jest to, że Organizacja Mło­
dzieży Pracującej stanie zawsze 
tam, gdzie form uje się wielki 
marsz ku budowie Polski.

W  zakończeniu uroczystości od­
było się przyrzeczenie organiza­
cyjne grupy młodzieży, która u- 
kończyła okres kandydacki. Przy-* 
rzeczenie to przyjął Sekretarz Ge­
neralny A. Zalewski.

P ie rw s zy  w szechpolski
Kongres Muzułmanów

Premiowanie książeczek
P. K. O.

Dnia 31 stycznia br. odbyło się w 
PKO 11-te publiczne premiowanie 
książeczek na wkłady oszczędnościo­
we, premiowane serii Ill-ej.

W premiowaniu braiy udział, ksią­
żeczki. na które wniesiono wszystkie 

_  . . . wkładki za ubiegły kwartał w termi-
z P aryża do Brukseli, a stam tąd n-le 2 stycznia br.
za fa łszyw ym  paszportem  w y je - ‘ Premie po zt. 1000 padły na Nr. 
chał na pok ładzie  jed n ego  z o k r ę N r .:  168, 973, 186.039, 186.585,
tów  fiń sk ich  do H elsinki, skąd i 198- " 6. 208.TO2, 223.292, 247.471 .

179.350,
186.863,
199.931,
217.063,
227.770,

181.268, 
193.252, 
20].492, 
221.227, 
233.136,

183.073,
196.398,
202.602,
223.420,
233.560

W piątek, 4-go lutego o godz.
10-ej odbędzie się posiedzen ie  j

Senatu. Na porządku dziennym  i luw ‘T T t l  Premie po zł. 500 padły na Nr. Nr
znajdzie się miedzy innym i now e- j ju z bez n a jm n ie jszych  przeszkód 1̂ 4^ 7 3  ̂ 157.3 33< 157.407, 161.973,
la em erytalna. ‘ przedostał się do Leningradu. 162.693! 167.93L 169.463! 176.363,

246.684. 248.669.
Ogółem padto 422 premii na łączną 

kwotę 73.850 zł.
Poza wymienionymi premiami padły 

premie na zł. 250 i 296 premii 100-zło- 
towych.

Poraź drugi padły premie po zł. 
500 na Nr. Nr.: 196-398, i 233.136.

WILNO, 31. 1. Dziś rozpoczął 
się w W ilnie pierwszy wszechpol 
ski kongres muzułmanów. Na 
kongresie reprezentowane są 
wszystkie ośrodki tatarskie z te­
renu całej Rzeczypospolitej P ol- 
skiej w  osobach ok. 40 delegatów.

Zjazd otw orzył M ufti na Rze- 
czypospolitę dr. Jakub Szynkie- 
wicz, powołując na przew. pro­
kuratora Olgierda Nejman Mirżę 
Kruczyńskiego.

Po odczytaniu przez Imana 
Warszawy, A lego W oronowicza 
rozdziałów z Koranu i odm ów ie­
niu m odlitw y za pomyślność ob­
rad, głos zabrał mufti Szynkie-

196-750,
215.070,
226.566,
234-059,

wicz, który m. in. powiedział: 
Dzisiejszy kongres jest wydarze­
niem historycznym  w życiu m u­
zułmanów polskich, albowiem  
kończy się okres prac nad orga­
nizacją wyznania muzułmańskie­
go w Polsce".

Przemówienie sw oje M ufti Szyn 
kiewicz zakończył następujący­
mi słowami: „W dzięczni za opie­
kę, którą na przestrzeni dziejów  
otacza nas Polska jesteśmy oży­
wieni duchem szczerego służenia 
jej w ielkości m ocarstwowej. 
Niech Bóg W szechmocny nam W 
tym dopom oże".
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